
Na zakręcie ś",ierci 

W
POORÓ:ZY byliśmy już piąty dzień. 
Wyruszyliśmy bowiem z Lublina 15 
maja. Wielu z nas jechało w Bie­
szczady po raz pierwszy. Pogodę mie­
liśmy niczl ą. Z!l(:hwyc.aJlAmy sil: wi­

dokami. Rodzimy "dziki zachód" zwiedziliśmy 
wullu:l: i wszerz. H umory dop isywały. W takiej 
atmosferze nasz "W(>..5o!y autobus" podążał w 
kierunku Przemyśl". ZjeżdtaUtmy z olszańskiej 
~ory i oto nagłe usłyszałem okrzyk kierowcy: 
_ Trzymajcie się! Wysiadł), hamulce! 

Trudno opisać. co dualo się potem. To by­
Iy sekundy. Czułem, że niesamowicie szybko 
spadamy. Straciłem przytomno'ć. Kiedy się 
odmąlem. usłyszałem przeratliwe krzyki kobiet. 
Autobus leża} do góry kol:amJ . Przez okienne 0-

twory wychodziH ci, którz,y mogli się poru­
szać o własnych .siłach. Obok mnie spostrze­
glem trupio-bladą kobietę. NIe ruszała się· 
Nie wiedziałem, czy ty je. Gdy się nad nią po­
chylIlem. Irrew zalała mi oczy. Nie widzialem 
nic. Nawoływania H a linko gdzie jesteś! 
wkrńtce sprowadziły na to miejsce żonę. J ej 
nic się nie stało, chociaż s lcdziola n a ... feral­
nej "lnynastce" ja przC"ueclł6lll silny 

wstrząs mózgu, a nos miałem .,dwuczddowy". 
Pamiętam, że dość dllłeko oddaHlem się od 
roztrzask anego autobu'Su, a potem osunąłem się 
pod Jakąś brzozą. powt6l'nie przyszedłem do 
olet;ie dopiero na s zpitalnym ł óżku ... 

Tak, mniej wi~ej relacj~ usłysm.łom z ust 
p. Jana Rudnickiegu z Lublina, gdy w trzy 
dni po wypadku pnybylam do szp itala, by do­
v.'iedzieć -się o stanie zdrowia olia r. W tym 
czasie na chirurgii znajdowało się 10 rannych. 
WśrOd nich były d wie osoby ze złamanym kr.;­
goslupem, jedna z rcnleiłyml ranami t.warzy, 
dwie z urazami klatki piersiowej, pięć zaś 
z s ilnym wstrząsem mózgu. 

Rozmowy z nimi pozostaną mi na dlugo w 
p:1mięe i. Oto p. Andn:ej Klu sklewlcz - pokie­
reszowana głowa, zapuchnięta lewa część twa­
rzy, poobtłukiwany na wszystkie możliwe bo­
ki _ nic a nic nie straci ł na dobrym samopo­
czuciu , n ie przygasł. On bawił swoim dowej· 
pem ca łą wycieczkę i w owej tragicznej chwili 
uzyskał miano bohatera. Naraz!l s ię na wlęk· 
lrIe obrażenia ciała , ratując p r zed zgnieceniem 
Ó'v.'ie współtowarzyszki podró1y. 

_ Gdyby nie Andrzej o raz p . Sta nisław 
Abramek, którzy siedzieli na przedz.ie, z pewnoś­
dą pozostałaby z nas jedynie m iazga - stwier­
dzają zgodnie panie: I rena Ogrodnik i i\la r ia 
W )'smulska. To oni . mocno zbudowani męż­
czymi, os łonili nas sobą. Pod przednią częścią 
wozu lary tego w ziemię leża łyśmy dCl5Yć długo. 
Myślałam , że si l! uduszę - mówi p. Irena , 
s ympalycma blondynka o niebieskich oczach 
(te oczy. pod obnie jak nos I uszy pe łne były 
dro bniutkich odłamk6w -szk ła z potłuczonych 
nyb). Na szczęście nie odnl05łam żadnych u­
stk:odzeń twarzy - słyszę slowa p. !\Tarli. 
Wśród chorych współtowarzyszy podróży za ­

uważyłam p. WładY,łlawa Kuebarskiell"o 
przewodniczącego Zarządu Okrl!gowego Zw. 
Zaw. <Pracowników Gospodarki Komunalnej. 
Na wycieczkę wybrał się z toną l d wiema có­
reczkami. Ani jemu, an i dzieciom nie stało sil! 
nic. Natomiast p. Krystyna doz.nała złamania 
kręgosłupa , nosi gipsowy pancerz. 

Jan Kalinowski , ZYJmunt Jabłoński, Barba­
ra Kozub i Maria Pankowska naleł.ą do owej 
grupy cię-i;ej poturbowanych . Dziś znajdują sil! 
już pod troskliwą opieką lekarzy w klinice lu-

spo'teczny 

~ISkieJ Madem.ii i\!edycznej. Trzeba przy:mac, 
1.1' Jako pacjencI przemyskiego szpitala nie 
u.cz('dzUi słów uznania dla personelu zarówno 
lek arskiego. jak i pielęgniar~kiego. _ Niech 
i~ pani Jeszcz!' raz podzil!-kuje w nalizym i­
mH!l'!lu - prosili. CzyniĘ' wi<:<: zadość Ich iy­
Clemom: dziękuję lud·dom w bla ł)'ch fartu­
chach I tym wSl:)'stkim. którzy :r.aaul:aiowalli 
byli w ~kcję ratunkowl!,. Osoboe slowa gorą­
«'J pod zu;:kl p IYDl!, pod adresem low. Słanisłll­
wa Ryby - sekrdan:a KW PZPR w Rzeszo­
wie. który oknal s i ę wit'lce pomocn y IIrl)' or­
li;an lzowaniu transportu rannych. 

Krotka notatka prasowa doniosła su,cho: .. :'Ia 
szosie w miejscowości Olszany. w pow. prze­
m)l8kim, autubus marki " J elcz" prowadzony 
przez k ierowcę Slanisława Kempiiis k icgo, zje­
chał na pobocze drogi i runąl w dól ze Skarpy, 
przewracając się d o góry kołami. AutobU1!em 
tym jecha ła "S-osobowa wycieczka pracowni­
ków Zarz. Okr.;g, Zw. Zaw. Prac. Gospodarki 
Komunalnej i Przemysłu TerC'T\owego z Lu ­
bUna. 20 osób zostalo rannych itd:'. Za tymi 
słowam i kryje się wiele ludzkich tragedii, któ­
rych nie sposób opisac, które tneba było prze­
zyć - jak mi powiedzia! jeden z rannych. 
Kil'rowca wyszedł z opresji calo. Domał szo­
ku patrutc na dzieło zniszczcnio i usHował po­
pełnić samobójstwo. Zatrzymano go do dyspo­
zycji prokuratury, W jakim stopniu zawini!. 
lrudno dziś o rzec. Specjalna komi5ja Ixld a 

szczegółowo stan techniczny wozu. Najprawtlo­
podObniej zawiodły hamulce ... 

} .0;; -

Zaułhi Przemyśla 
RIIS. E. K M IECIK 

Konkurs Przemyskich Zakładów 
Gastronomicznych i "Życia Przemyskiego" 

Od czerwca do końca sierp­
nia trwa kOlIkurs na najlep­
szą obsługI: i najl ... })su:,., kel­
nera Przemyskich ZakładÓ\\l 
Gas~ronomjcz.nych w sezonie 
turystycUlym roku 1968. Or­
gani1.3l.oram i konkursu, który 
ma na celu m. in. dalsze u­
sprawnienie pracy nasz)'ch 
restauracji. są: dyrekcja I 
rada zak ladow a Przemyskich 
Zak ład6w Gas lronomicznych 
oraz nasza redakcja. Do u­
dtia łu w konku.r5!e zaprasza ­
my wszyi;1.kich kelnerów. a 
takie konsumentów miejsco-

lepszych, będą rozlosowane 
nagrud y on:anintorow (t'ow­
nic-.t. rzeczow e). 

Jeśli zosta łeś szybkO. do­
brU! i grzecznie obslużony . 
jeśli jesteś zadowolony z re -

Wybieramy najlepszego 
kelnera sezonu turystycznego 
wych i turyslÓ\\'. któny b~­
dl\c w nanytTl mieście s ko· 
rzyst.ajq z uslug placówek: 
iywienia zbiorowego. 

Najlepsi kelnerzy otrzyma ­
ją nagrody w postaci warto­
K Iowych bunów towarowycb 
do ueiWl:i:owania w .sk lepach 
:vIHD, 

Pomi('dz}' konsumentów -
uczestników konkursu. -któ­
rzy wyraią ~oje opinie o 
kelnerach i zaproponują naj-

stnurłlćji i kelnera - wyt n ij. 
wYl><'lnlj i wyślij kupon pod 
ad resem naszej redakcji lub 
wpls:t ,woje uwagi o kelnerze 
lub kelnerce do książki wnios­
ków znajdującej się w katdej 
restauracji. 1\Iotesz to uC%.ynić 
w cwrwcu. lipcu lub sierpniu. 
raz lub wielok rotnie. 

Na zakończenie konkursu 
odbĘ'dzie się spotkanie kon­
sumMIÓ"IV z m.lstrzam i srl'br­
nej tacy. 

Olszańska góra, znajdująca się na 15 kilome­
trze od Przemyśla, ciągnie się na p rzestrzeni 
okolo 1600 metrów, Zakrll't , przy spadku 15 
proc., JI'5t bardzo niebezpieczny, zwlau.cza d la 
kierowców, którzy jadą tędy po raz pierwszy. 
Trudno się ., wyrobić". Najczęściej wysiadają 
właśnie hamulce. Leci się w przepaść na łeb, 
na szyk. Gdyby nie drzewa pp lewej stronie 
drogi, moina byłoby łagodniej .:zjcchac na pe­
g.eerowskie pole, a tak ratując się przed nie­
C'hybną śmiercią, jaką grozi ud e rzenie z impe­
tem w d rzewa, ... kozio łkuje si.; w przepa.~ć, 
w dół k u "potokowi śmierci" - tak ochrzcila 
go miej!cowa l udność. Na pn:eslrzeni ostatnich 
szesciu lat wydarzyło się tu siedem kraks sa· 
rnochodowych, zginęło 5 osób. Zakręt śmierci 
nlttltr~za l trud ności n_et takiemu asowi, jak 
Sobiesław Zasada. Ten odCinek drogi przeje­
chał wprawdzie szczęśliwie. ale na dwóch ko_ 
łach i dosłownie o milimetry nad przepaścią. 
A większość ludzi zasiadaj"cych za kierowni­
cą jetdzi pnecież tylko przeciętnie. Dlaczego do 
tej pory nie zrobiono nic. by wyprostowal:, zła­
godzić ten lakr~ t ? Wiadomo przecież, że REDP 
zadba j Q inne niebezpieczne miejsca na b ie­
szczadZkiej t rasie, a więc np. w Prolkowcach 
Dybawce, Krasiczynie, Nahórczantlch, gdzie nl~ 1.----------------------------'" 
zanotowano ta~iej iloś,ci wypadk6w. jak w 
OLszanach. Czyzby ten "najtward.uy do zgry ­
zienia orzech" celowo pozostawiono na koniec 
by ukoronow8c nim dzieło prostowania bie~ 
lZezadz~ich dróg? Być moie. te takie było 
z~ot~le REOP. Ale w dalszym cluu nic się 
me dZIeje. O, przepraszam: j esienią ub ieglego 
roku nawietiono w to m iejlce gliny, która 
ponoć ma sil! samorzutnie uletel:. Nie znam 
si~ na etapach robót drogowych, ale jeśl i to 
jest pierwszy krok, to w porządku. Trzeba jed­
nak jak najszybciej przyvtl!,plć d o dalszych eta­
p6w, żeby jut jak najmniej bylo ofiar , żeby 
nie dochOdziło d o trliged\! . i eby ułamki se­
kundy l przypadek nie decydowały o ludzkim 
tydlJ . 

ALICJA BOGUSłAWSKA 

Ku rON KONKURSOWY 

O SREBRNĄ TACĘ 

Jdli losta łeś szybko. dobrze i grzecznie obsłuiony. wytnij. 
wypełnij I wyślij pod adresem r edakcji. 

Nazwisko i imil! ł ub numer kelnera (rki) 

Nazwa rutaurBcji 

Nazwisko, i mię j adres uczestnika konkursu 
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Kalendarzyk 
PRZEMYSLA 

9 CZERWCA - NI EOZIEI.A 

gOOl. 7 _ II l':jllal przemyski, ocIegrans z wieiy zegar()wej przy 
ul. Wladyeze. obwieśel mia.5tu r Olpocz(cie doi. 
Po hejnale centralnymi ulicami przemaszerują órkieslry 
dętl'. 

godz. 10 -:- Of!c:jaloe Iłtwarele obcb odów Dni Prtemyśla w 
czasIe WIecu na placu Wielkiego P.rolctaria.tu. Naslc:"PIlie 
odbQdzil' 5i(: poch61::1 młodmciy w barWnych s trojach hi­
storycznych, ludowych i organiucyjnych. 'I1rasa pochodu : 
t l6wne ulice Sr6dmiei;cia j Zasani .... 

gódz. II - Otwardc wyslaw y malarskiej Heleny lo' u s II e k 
pl. "Barwy poezji" (Klub MPiK). 

god.!. ] 1 - nlłzpOtztele rajllu motoroweJo IX'tączonego l pró­
bami spraw nokiowymi sportów obronnych {błon ia obQk 
liladionu RKS ,"Polna"). 

od godz. 13-21 Koncert lI"li pOlow arly~ l yull yełt: "Pięe Gwia';l;d", 
"Elekl ryetlli", "P lłlmet", "Zielone Mundury" ... Moko"' lau ­
ki". Po koncercie ciekawe widowisko w w ykonaniu Ze5-
pl)łu .MOK - .. Pa rtia iywych ssachów" . Nast(:pnle pok:n 
Kkl'1)batyki s portowej (K}{S ."Czuwaj"). P6Żonym wieczo­
U'effi :ubawa lall«:zna. WszysLkie te intprozy mtb/:<!q sil! 
na plaży miejskiej _ w f'1!.21e niepogooy w hali sportowej. 

godx. IR - 'Teatr .,Fredr Cll m'· - .,Sm'er.e g" ,;rllny" W. Wan· 
dur9kiego w adaptacji .J. Broszkiewkza. 

godz. 20 - RnpCH:lIęcle pal~nia ogni na tratwach na Sanie ora?: 
Ila czterech wtg6rzach wok6ł m iasta. 

J8 ('v.lERWC/\ - PON IEVZ IAł,EK 

godz. 16 - Otwarc' " wys tawy .. XX·Ii~c:i e Miejskiej 1Ji 1lliolrki 
P u blhrl:nej". 

godz. 19 _ Sala PUK - sztuka pt. "Nalałk" - Poltawka" Iwa_ 
na KoUllrewskiego w wykommiu l~połu teat ralnego 
UTSK. 

gOOl. 19 - tiJub l\fPiK _ odclyt mgr A . Kll nys'iUI pl . " Naj · 
lIowsze odkrycia archcolOj;" iune na t(' re ul (' Pucln yi i,," 

11 CZEIł,,"CA _ w Ton EK 

gud:. 16 - Olwarelf' m u'u ,cm pamii\ lek wo,iell n yrh w bramie 
fortecznej pn:y uL Cali itskiego. 

goo~ . 19 - Sala P UK - sztuka pl. " Do niedzieli ni"olaleko" 
... BrOJlislA"'a Witka. W,"konu uspvl teatraln y z Bael,órca. 

g(.'dz.. 19 - Rbw.nin w Pr:&elUy~kim Domu Kull u r y - poku 
i O(ena prac konkllf"lIwych 1Ia. amatorski f ilm Ił PrzeUl}'i_ 
I , . 

It CZER WCA - , HODA 

f!oW:. lO - Klub Zwl:~';I;ku Nauuycielstwa I'ob,kj c,:o (ul. Cho­
pma) - se"';a popularnlłrlauklłwa Ol'gnnlzówana 'Przez 
Oddział PTA pils wit::eona :OO. leeiu nlepod leg!ośt.i Pnls lii . 

godz. ]6 _ R07.nOt.u;eie t V Wnjf!wod~kieh ' !,:rzys k mlodlleiy 
szkol podslawowyc:h (stadion KKS .,ClUWaj"'). 

g<ld%. _ 17 _ Ot wa rcie no.wej mi; bibl ilłlecznł'j w dzielnicy S\e­
I~. 

18.30 - Konc' lI!t l w wykonaniu ucl"l1i6w śndll ;coj 
muzyexnd (fi<l1.a wlasnll pr:z..y ul. Pstro\\·skiego). 

1$ C'.f..E RWCA - C7.WART~ H. 

Slkoly 

godz. 8 _ SI.d do \'0 r -.idu saltloeblłdowo _ motlłrowejlO do 
Jlil bllłuek (ul. Sportowa). 

gnc1z. 10 _ Drugi dzie,', rv Wo j. Igrzysk mlód.ziciy szk61 pod. 
sloWo\\"y,:,h (Sladión KKS .. 07.uwar). 

gOdz. 16 - WysttP Ludlłweto Zl!!Ipolu Pleśui i Tańc:a I Pucd· 
miricia Dublecklł'&o (plaŻ.!l nnd Sa-nem). 

godz. 19 - Sala PDK _ uhlka pl. "Od Puemyila dlł PI'e':&ił­
wa" (Zt'5pół teatralny ZZK). 

gvd:z. 20 - Sply ... kajakoWy l pochod ninrni (San na odei.llku od 
plaży tW przystani) . 

14 CZI.;JI WCA - PIĄTEK 

godz. 10 - Sala klubowa PUli - oLwarc.ic dwudn.lt1Wego se­
minarium dla działaczy amatorsklel!1ł ruehu leal ralnelo. 

gOdz. 19 - Sala PUK - szt uka pt. " Dramat Jol i" Marii Jadwi­
gi L~ckiej w w~-konanju zesplł l u tealralnego II: Iłusz ko­
wJee. 

gO<.l7.. 19 - I';'lub iUPiK - o,dcut mgr Z. ~'elczyilSlclego pt. 
"1.yc:l,, teatral ne PrzenlyŚla" . 

)a C"ZEIlWCA - SOliOTA 

god~. 12 ot wa rcie wyslawy e :ll: I I b t i ~ u z kolekcji 
Ma'l'11I1I3 Sh,wika (Mu luern Ziemi Pr:r.emyskiej). 

gQch. 19 _ Zakonc~enie konkll>l"Su i Il reunhLeja u t",orow na· 
grod~ouyeh w konkursie Iloetyekim (MOP ). 

godz.. 19 - Sala P OK "w i ~ C 'l Ó r pou,ii m ilO$ l\ej" w 
wykonaniu tell1.ru poD(l'l.ji pt1l.y Klubie Radu@'go i Zwi"zk<l­
WCII. 

gvtlz. 19 - Klvh l\lPiK _ OOCl:yl dr Zb. Sililt kowsk ie~1ł pl. "G",I­
C'ty liski na dliś". 

f:00t. \9 .30 - ~\8 PIl K - montaż poetycki pt. "Zmienia sic 
człowiek _ . mienia sit obYCl'laj"" w wyJo:onlllllu ..: l'SpOht 
Tuhniku ll1 Rolnie';l;o _ l.ą karskie&o . 

t6 CZBHWCA - N IEDZIE I.A 

godz.. 10 - S t ar! do w)"icigu 
godl. II - Koneert or kiestry 

Ictariatul. 

kOlarsll.iC'&:o (plac Konstytuej i). 
dętej ZZK (pJac Wl('ł kiego P ro-

gocll. 15 - Występ Zt'S"olu I"ies ll i Tai.ca WO K w Il:&enowie 
(plata miejska). 

godz. 16.30 i 18.30 _ Sala POK - 2.nally z Polskieg(l Radia 
" WfSol y Aulobu~" "od lii"r. Wincel1lc-#o Kai mie rnaka. 

PnCl caly ok res trwa nia Dni Przemyśla mlodziet i zało­
gi l akla<l6w pracy wykonywać bc)dą C1I}'n y spol c:cznlł • uiy leC:7;' 
tle dla swego mlil'Sta (pr%y budowrie pomnika Oriar Faszy<zmu. 
na plaŻoy nad Sanem i p~y ~dkow~niu terenów zielonych). 

Zycn: PRZEMYSKIE 

Po Dniach Ojwiaty 
K~iążki i Pra~y 

Tegorocz.ne obchod y Dni 
Oświal y. Książki i Prasy mip.­
Iy w "Przemyś lu i p owie<:ie 
bardzo urolmaicony charak ­
ter i przebiegały pod znakiem 
pełnej m obltizacji placówek 
ltulturll l no oświatowych. 
Największą prężność wykaza­
Iy: Powiatowa Biblioteka P u· 
bliczna i Oddział " Ruchu". 
Realizację programu D n i 
lwordynował Wydział Kult ury 
Pr ez. PRN. 

Do najciekawszych imprez 
zaliclYć naJety spotk ania a u­
torskie z Zofią B ys trz yc­
It ą (w Państwowej Szkole 
Medyczne j Pielęgnia rstwa i 
Polożnych oraz w Zarządzie 
Powiatowym LK ). Władysła­
wem Mac hejkiem (w 
Studium Nauczycielskim) 
i Eugen iuszem Pauk sztą 
(1. mieszkańcami Kutminy i 
Rybotyczl. DuŻoY ciężar gal un. 
Iwwy posiadaly bez wąlpi('­
nia odczyty literackie doc. dr, 
Stani sława G r "les lClU k a. 
Id6re odbyły się w Studium 

Nauczycielskim, Technikum 
Ekon omiclnym i Mie jskiej 
Bibl iotece Publiclnej. Miesz­
kańcy Orłów, Babic. Aksm a­
n ic i Huwnik m ieli motność 
wysluc hac prelekcji na le ­
mat "Ksztallowan ie uczuc pa­
triotycznych i społecznych u 
młodzieży przez literaturę '", ił 
ludność K osicnic uczestnic:z..y­
la w wieczorze poświęconym 
twórczości Marii K o s s a k­
Sz.cluckiej. Udaną im­
pre~ była inscenizacja bajek. 
którą przygotowano w Pikuli­
cach dla tamtejsze j dlieciar­
ni. Odbyło się też s zereg spot­
kań z· dzialaczami społeclno· 
polityczny m i, ku ltur alno - o­
światowymi. oficerami WP i 
dzicnnil;arzamj. 

PPUPiK " Ruch " zorgani7.0-
wa l ponadto m. in. 6 stoisk z 
książkami i kilkanaście w y ­
staw prasy specjalistycznej. 
ks iążek oraz reprodukcji ma­
larskich i pocztówek. Księ­
ga rnia .. Domu Książk i " przy 
u l. Mickiewicla za potrednic· 

Uroczysta akademia 

twe m stoisk w Nehry bce. 
Tl·ójczycach. Żurawiey, Mać­
kowicach , Orłach, Orzechow­
cach . Birczy, Krasiczynie, w 
ZWEAP ,'polna" i Technikum 
Ekonomicznym, rozprowadziła 
3500 losów książkowych na 
kwotę 8 850 zl. Staraniem Po­
w iatowej Biblioteki Publicz­
nej we wsiach : Dusowce, 
Stubno i Walawa, odbyły się: 
udane kIermasze ksiąikowe . 
Bardzo podobał się: k o n ­
cer t l ou reatów Ogól ­
nopolskiego Konkursu Recy­
ta t Orskiego, któr y w sali wi­
dowiskowej Przemyskiego 
Domu Kultury 19romadlil 
wielu miłośników pięknego 
s łowa . Imprezy z okazji Dni 
Dn i Oświaty . Książki i P rasy 
mialy m ie jsce niemal w c 
wszystkich .wioskach powia ­
t u. 

• • nagród l wręCZenIe 
w nledzicl~ 26 mojll, w sal! 

Pnemyskle!i:"o Domu KuJtur~' 
od była si~ urOC7;ysta akademIa 
7. fIkazji Dnia Dzialacza Kul_ 
tury. Okolicznościowe przemó­
wil:onia wygloslll: sekr. KMiP 
PZPR Kaziroiera lIodór. z-en 
I>uewodlliclącego Prez. PRN 
T"d('uh Uc:hwa t i przedstawi­
ciel Wydziału Kultury Prez. 
WRN Stanisl" w Mlodochows ki. 

Znany Iilerat i redaklor na­
czelny tygodnika ,.Forum" Jan 
Gerhard podz.lolil . sil! z Hcmie 
l':ebranyml interesująeymi u""·a· 
ł(aml na temat współczesnej li­
teratury i roli pisarzu w spo~ 
łeczcil.stwie. 

\V eursie akademii Tadeusl 
Uchwat oraz WladY.!llaw Burna­
tow icz w imieniu P rezydiów 
PRN i M RN dokonali wr(,'oCze­
"ia dyptómów i .nagród UlSlu-
7.onym le:!lpolom oraz działa­
C'lom k. O. 

• 
Nagrody pnyz.nane prroz 

Prez. WRN w [{zcszowie u­
t rzymal i; Ił cl tna Kowalska -
kier. ~hóru w $liw nlcy. K ,ui· 
mIerz Wi.ś lleki - działacz k. o .• 
Jan SUrll - kier. slkoly w 
Przedmieściu Dubicckim, Lud­
wik l\1as';l;c:zak - pl'2ewod. ROI · 
dy klubu w Llllowni. 

Nagródy pnyznane przez 
Prezydium PRN \ MRN w 
Pru'myślu ot rzymaH: 

Oanuta !'Ili kos - kicr. klubu 
wiejskiego, 8 ar bara O~slkit. 
wics - instr. MOK. Zofia He· 
pich - kler . klubu wiejskiego. 
Boi""a Nes lor - kier. klubll 
wiejskiego. Tadcus ';I; A,"l r usie­
...Ie,. _ kicr. szkól)' '!'. Cru­
ehowcac.h, S tanisław .KtSlI. la -
pnew. GRN w Ku nkowcach. 
J Ó'lcf Mc: nd .. el .. - kier. suo!y 
w Knszyca('h. J ulian P w. rt yka 
kier. n ltuly w Orl llch. J aros!,, '" 
Sleeyk - sek.r. KG P7.J>R w 
6 1rc;!:y, Klld m.lcrz C!crc:dreeki 

N I E NISZCZ! 

- instr. zespołu mw:ya:ncgo. 
Anlonlna l\Ia rklewiC'Z prac. 
CnN z Olsuuty. Aniela Sarnlłw_ 
ska - prac, PUPiK "Ruch" w 
Przl'myślu. Tadeu.~1 Nowol y!lt ­
ski - dzia lat'Z kult. z Mcdyki. 
StIl,nlslaw. " a rpecki Inst r 
1.(\51'. muzycznego. Jan Une­
iawski - dzia łacz. k. o. z Kut· 
millY. Slanlslawa Horolowslr;a 
bibliotekarka z Kosienic, S tani­
sla .... Karna.~ - bibliotekarz z 
Oróhob)'czki, Z)' jl tnu nt Fele1.Yo­
s ki dlia!ac:z Towar:r.}'lllw 
Na ukowych. Teofil Gruslll1.yń­
s ki - ezlonek KomisjI Kultu­
ry MRN, J anina Gallkows ka -
kier. klubu ZZK. Zbiguie .. ' 
Ziem bolewski - red. naczelny 
.Życia Puemy&k.icgo··, Adam 
J . lIlen - red. ,,2:ycia Przemy. 
skiego", Terua Kwaśna - nau­
czyciclka, Jau Tr},l:"alski - re­
żyser 'i aktor " F'rodreum". 
Zdzisław KOll tee1<ny - prezes 
oddzlolu Polsk iego TGwarzy­
siwa Historyeznego, trena Ge­
neJ<owa - członek zt'5polu ,.Fre­
dreum ". J ó7;ef Tnęsowskl 
dzia lacz k . o. WOP. Waelaw 
Luczak - dyr. rilii $,redniej 
Szk-oly Muzycznej. 

Dyplomy uznanlll otrzymaly 
nastl:pująCl' zespOły; ("hór SN , 
kabaret "Plłlmet", chór UTSK. 
'lespili rewelrrsow ZZK. ,JIl oko­
wianki", kwart et mUlyC:'ln;r 
Towan yst .... " l\t u :&YC'lO"łt Ił , Of ­
klrs tra. dęb ZZK. 'le!lpó! mu­
zycr.ny PSS. 'lt$pól a kordeoni­
st ów Src-dniej Szklł l y Mu&)"CJ.· 
!lej. zespÓl leatr alny 'l Kaln l klł' 
wio., chór z Oirczy. ebi r n 
Sti wnlcy . 

lndywidualn.... dyplom uzna..­
nia Ul dl uJl:oletnia prac~ w ki­
nemntOJl:ralli otrzymał praco\\­
nik kina .. Ballyk" - 7.bil:niew 
7:aj i\f:. 

K \'S . t:. KMIC lK 

pTlJWlld;q ce 'nn rUl/cl!. ornk 
wudodQQóu' II' wi~lu mies:ka ­
"ioch. jed PII U$!ep "a 40 mil' · 
nkaficow, .p rÓch nilll" dnlol i 
'Gm[! okh.'II11I'. p(l luoijalle dyk · 
tq (11.:110 w klolce schodllWej. 
iII' funkcjUnllją('o inJlnlllCjo e­
Il'ktTllcznn _ ot o niektór e 
pU)Jkllld )J mówiące o . la,,11' 
luelLTl lczllllm d omu' p1:/I uj. K I). 
wolll J. 

Pr~r;d "'11110 warni ",fel .... ~kle­
pów MieJ8kiego Hllndlu De!n­
licznego Ar!vl<ulamf PTumv: 
stl.l1l'lIm/ ul!(lwi(mu . dt1!l.mkl 
i l4lodzono 1(' IUell kU'III!II' 
T r ouezjJ si~ o nill emhndultl.ki 
[.ll'r.onel. l ee: c:e$IO il<JlO wy ­
.ih.k idzie na nlllr"ł. Przed 
ni/>klor/l111i sklepami kwiotll 
sud ultlQ w bT. ju:: plędok,.o! ­
ni~ i :B WSle k roi je nluczy!. 

JoI.!li cllcemll. ~ Przem JJsI 

L.okoln r:1I te; komientC'1/ od 
wielu l II I It61ll1<l się o to. Oli 
Ul Ich oudllnku IJr:1:eril'oWod:o­
no knpllo lnll Temon !.. Pll'rwl:~ 
piullo W lej IP ' (lU'I/> UlJlsłul1 
do Z1'Z/>uenlo P rJlU/U!nllcll 
Wluścielll/i NiE"!'uchomości (t' 

1%3 TOku, lO nim poulo na · 
l1epn(' do WlId:illlll Go,pQ(łur­
ki Komul'wlnej P 7/>z"diu1I1 
MRN. I/>tz IVI!lIstkie pozolllllll 
be: odJ;lowied:i. Juk ołw lud­
cza j({ IOka!orz]/ wlodz<' 
:;pllor01ll01,.l iel: pell/cj... Nie­
z7Il:cn; tllm jed"uk wlIs1" lino­
wq pro.łbe. 111m .0:1'111 do W y ­
dziol u BudOlllllictwa I A rchi­
t .. klury PTez/Jdium MR:V. PI)­
~ !onuu:fIi pho ~ a::: do łkulkt<. 
InuuniI'. PQmóe ni .. 1I1 0;('m /J. 
I/>cz t/JuI/mll .rpelniłnia n"-

blJl Iluprawde mioltem kW/O' 
lóW - tlłZB ll U )m ll p1'lIce Iuch, 
kló?zU d unit! n u'lIUlqd nnszp­
ao minilu. 

CZEK Ah\ Nil REMONT 
Spekanll kI al kil , d,odotr'n 1 

bolus/rado. lniszc : olIC scllodJl 

Zdlislaw Konlec1lI1 

dzIel, n Ilotl<t skierujemu vo4 
.dnłciwlJm ad rl'um. 

SZKŁO JEST RACZEJ 
N1F:STRAWN F. 

Do redoktji zgtori/o $1()1. 
Alino OJl4lueh, żona , ""eisll/. 
:umienkala 1'>'.:/1 u l . PoplelóUl 
6 I ~ wielkitrI (slu .z nł/m!) obu· 
rzeniem pokazułn kllwa/ek 
ukln - w ielkQfei .,k. 2,5 ('m 

wUdabJll1I z .,przecieru 
OI;Iórkowego do ~up" produkcji 
Przemyskiej lV)JtU'orni 1\'111. 
Znalezisko to ni/> pocIludz! : ", 
8101l<u - opakowania (doklll (f ­
"i" oglqdnęli.łml/), lecz zna la~lo 
li(' ID Irł!5ct przederu e/łub" 
prle: nil'llwnge J;lTlld llcenlo. P. 
Opa/uch J>08iado 1<1 dom" :Je.r~ · 
(':e d",pi atolk tego artykulu 
~p(;i/Jwcugo. nie che/' jednll k 
r/J!ykował ldfowiem i poua -
1\owilll "ie "'/JkOrZ/IIII/WO.! (JO 
dQ J;lTZUrUldlUllln pn,ilków. Mo 
nn peU'no Tae}ę . 

Co "U lo P " ",IIIU8kO Wy-
(U'órnJ/I \vi ,, ? SpT/l U.·" wy mogli 
U'/lJoś"ienio II' [TI)~c e a :dTo­
wje kon$ume'"ó(l' i dobr(' i lllę 
prod u('enlu. ,. 



z NOTATNIKA 
reportera 

Czyn spoleczny Orzechowiec 

CZATy .... 

Prze'L: akres okolo dwóch 
tygodni sprzed sklepu spo­
:iyv.·czego przy ul. Smołki wi­
kała codziennie butelka mle­
~a. Sprzedawczyni próbowała 
dyskretnie wybadać klientki 
niestety bezskutecznje. At 
wresu:ie pewnego majowego 
dnja postanowiła osobi~cie 
wyśledzić z łodzieja. Czatowa­
ta już od godz. 4, ale opłaci­
lo się: wstać o świcie. Prly­
łapana in Oagranti pani g~­
sto si..: tłumaczyła : _ Zmu­
SZC4'Ja byłam brać mleko 
wcU'Śnie z rana. gdyż nil 
godz. 6 chodzę do pracy. ale 
przedet tÓTka zawsze póżniej 
placiła... Być, może, ale 
sprzedawczyni nic o tym nje 
wiedziała. Sprawa wstała po­
lecona kolegium, 

WYSTAWA PRAC DZIECI 
Gł..UCIIYCJ-l 

W Ośrodku Slokolno _ Wy­
chowawczy;rn dla D:cieci Głu­
chych w Przemyślu czynna 
jest od 31 maja br. wystawa 
!)I"8C d"lieci głuchych (rysunki 
":ykonane rożnymi technika­
mi oraz inne Wyroby). Wie­
le eksponat6w zasluguje na 
uwagę i dobrte świadczy o 
uzdol nieniach arty.stycznych 
młodocianych twórców. 

SUM ZWYCJĘZVł. 

Nie lada emocj~ przeżył 
przemyski w~karz Stefan 
Bulwińsk i . Koło Buszkowic 
:r:łapa l się na jego wędkę sum 
- olbrzym . Pomiędzy rybą a 
człowiekiem rozgorzała 
walka, z której zwycięsko 
wyszedł sum. 

Los pocieszył jednak węd­
karza i jeszcze tego samego 
w!eczora z!apal on drugiego 
~uma o wadU! 5 kg. Taka 
rybka nje często się również 
.trafia. 

ski 

MLODZI AKTORZY 

przy II Liceum Ogólno-
ksz\.ałcącym od pażdziernika 
1967 r. dz.iała aktywnie Mlo­
dzietowy Zespól Dramatycz­
ny. Skupia on kilkuna-stu mło­
dych ludzi. wśród których 
U1ajdują się nie tylko miłoś­
nicy teatru. lecz takie ... ak­
torzy. Kjerownikiem i reży­
serem w jednej osobie jest. 
Andruj Cynkar, uczeń X 

ldasy, Na stanowi~ku kierow­
nika literackiego znajduje się 
Wicsława Uczkicwitz, rów­
nież uczennica X klasy. Pre­
~j~rą zespołu były "Najpięk­
meJsze fragmenty dramatu" 
który to spektakl mogliśm; 
oglądać na deskach " Fred ­
reum". Aktualnie licea]jkj 
pracują nad "Kochankami z 
MDrony" .J;;ros ława Iwasz­
kiewicza. Ta premiera pf7.e~ 
widziana jest na pażdziernik. 
a wi~c jui w nowym roku 
~z.kolnyQ1. kiedy to wi~k5Xośi: 
młodych aktorów przygoto­
wywac się będzie do matury. 
Zespól jest bardzo samo­
dzielny. Wybór. adaptacja i 
wystawienie sztuki należy do 
Jego cz.]onków i chyba dla­
tego starają się. by jch "za ­
bawa w teatr" byla jak naj­
ba rdziej udanD . Nie obywają 
SIę jednak bez konsultacji po~ 
loniste-k tutejszego liceum; 
prof. Stefanij Kratochwil o­
raz prof. Janiny ZiemskieJ. 
które służą im życzliwą radtj 
j pOmocą· 

Słów kilka należy się oso­
bie Andrzeja Cynkara. który 
swoje aktorstwo traktuje jak 
najbardZiej poważnie. Po u­
l;yskaniu dyplomu zamierza 
podjąi:: studia na PWST. A na 
razie udziela się na miejsco­
wej niwie kulturalnej, tam 
gd1.ie węszy cbociażby nikłe 
związki z teatrem. a więc m. 
in. występuje w Teatrzyku 
Poezji działając)'.lll przy P rez. 
PRN. Poszedł jeszcze dalej w 
swych aktorsk.ich koncep~ 
cjach ; stworzy ł teatr jednego 
aktora . w ramach którego jui. 
wkrótce wystąpi z "Faustem" 
Goethego. A sho.w młodego 
amatora odbędzie się w sa­
li Międzynarodowego Klubu 
Prasy i Ksiąi.ki. 

(al.) 

.,POLONIA" PO REMONCIE 

Przemyskie Zakłady Ga­
stronomiczne, licząc się ze 
wzrastającym ruchem tury­
stycznym, przyspiosz.yły o­
twarcie po remoncie restau~ 
racji .. P olonia". Kosmetyka 
wyszła zakładowi na dobre. 
~i wejściowe prowadzą 
obecnie do garderoby, a nie 
- jak poprzednio - do sali 
konsumpcyjnej , przez co 
zwiększyła się liczba miejsc 
o 20. Poprawiły się warunki 
pracy personelu kuchnI. 

ol 

I\lieszkailey powia. lu przemyskiego I'ealh;ują CZ~' ll y spfllc ezllc podjęte d!'a uczczeni;! \ . ZjaJ;­
II!I . P~PR, ~""ięki ich wysilkowi przy~ędz ~e wiele kilomclrów dróg, 00 czynu stanę li rów · 
mc" mleszkaney wsi Orzechowce, OUnkOWlezkl i Ib tycze. Iludują on i d rOgę lą~ącą cegielnio 
w O~zet'howcach z Duń,kowiC'lkami. Prace tr~\'ac będą dwa la ta. W br. roluic, wybudujlł 1100 Ul 
tlrO!:I. Fachowy nadzor sprawują pracowmcy Powiatowego Zarządu Dróg' Lokalnych, do 
prac uś mobilizują: przewodniczący GRN Jiizef Rabski, ndny PRN Edward Kośeiak 
kilku innych aktywistów. Na zdjęciu : Niwelowanie drugi, Fnt. T . Z. 

• 

W dniu Ludowego Swiąta 
2 czerwca br. we wSll)"s tkieh gromadaCh naszego powiatu ()dby­

h'. s i ę akadcmie zwiąuo e z obehodami Swlęta Ludowego, a takie 
7abawy or ... z występy młod:tiC!'Lowych i stko\oyeh zcspolów arl )'­
st yczn~·ch . 

Szczególnie uroczysty Pl"lebieg miało Swięto LudOWe w Niena­
dowej I Ot'techuweach. Odbyly s i ę tu wiece przy Licznym udziale 
mieszkańc6w okoliozn"ch wsi (Nienadowa _ okolo 1 500 osób. 
Ortechowce - 300). 00 NicIladowej pl":t:)'byli pncds tawieiele 
władz wojcwódzkleh z Leonem Kota.rbą - ki erownikiem Wydzia­
lu Organ izaCyjnego KW PZPR i T. Rutcm - człon k i em WK ZSl. 
oraz powiatowych z Wojciechem Banią - t sekretarzem KlUlP 
PZPI( -i Franciszkiem Do roszeni _ prezesem P K ZSL. OkolicznoŚ­
ciowe przemówienia wyglosili Io' r. Oorosz, L. Kolarba i Fr. Panto­
la. Uczestnicy wieeu J: ł oiyli wieńce i wią,zank i kwiatów pod pom . 
nIkiem walki chlopow z sanacją. Na zakonczrn.ic uroczystośc i w·y ­
s Iąpi! gor<\co oklaskiwany Zespól Pielini i Tanca z przcdm ieScla 
Oubieckiego. 

W Orzechowcach. J: ramienia wladl. powiatow)'ch ue"eslniezy­
li: Kazimiera 1I0dór _ sekretarz Kl\1 i r PZPR i Fral;ciszek OoroSt. 
- prczes PK ZSL. Wlec ulwonyl radny Edward Kościak , prze ­
mówienia wygłosili Francis J:ek Oorosz i Kazimiera UodÓr. 

Po w)'stępach mlodzieiy szkolnej w Orzechowcach, Nehryb"e 
i Ostrowie. odbyla się zgaduj-zga.dula zorl:"an;J:owa nll przClt Spól­
dzie lczy Bank RU!lIików w ł·nemyŚlu . 

IMIENINY 
W bieżącym tygodniu imic­

niny obchodzą: 

5 Vl - BonirDCY. Waleria. 
6 - Norbert. Paulina. 7 -
Robćrt . Wieslaw, 8 - Me­
dar.d. Wilhelm. 9 - Felicjan, 
Pelagia. 10 - Malgorzatu. Bo­
gumi ł , 11 - Barnaba. Eelik~. 

Ma1SOlrzota - Joc. ma ­
gadt.a - perła 

Robert -germ. hrOO.­
chwala . behr~ - slaw11y 

Wszystkim miłym 5'Oleni­
zant.om sklad:!my getdeczD~ 
życzenia . 

ROCZNICE 
6 V J 1530 - urodzll sl~ Jan 

Kochanowski, twórca p<Jez .l 
p()lskiej. 9 VI - Zmarl Karni 
Dickens. p\.sarz ang!elslti. II 
VI 1905 - krwawe starci-a 
proletariatu Wa rs7.aw)' z. po~ 
licją carską. 

U 
"DYMITROWCÓW" 

wicieł WydziDlu Ekonomicznego KW - S tallislaw Po~ 
U liczek . 

Tow. Eugeniusz Busz w 1mi!;niu KMiP PZPR dziękuje 
zalod:z.e ZWAWN im. Dymitrowa za dotychczasowe 
oslągnj~ja. Ale przecier. konferencja sprawozdawc20-
wyborcza lo nie tylko formalnośc, Jecr. przedt> wszy~ 
i>l kim okazja do rzeczowej i szczerej dyskusji. Trzcba 
mówić o wszystkim, nie wolno unikaĆ" spraw draZll ­
wyeh, które bolą. 

mówi i ronicznie. że chOĆ skończył szkO lę Śred nią . to 
jednak nie potrafi zorientować s i ~, ile faktycznie 
otrzymał premii ręka sama siliga po papiero3a. 
Ks ic:gowosi:: tłumaczy: pr . .:episy. wskar.niki. tabele .. 
Kto ma racic:? 

Tow. Adam l\liku liszak porusZa prOblem trudności 
materi<llow)'c.h_ Kablownia .. Zalom " wciąż zalega 
z dostawami. Stąd zakłócenia w rytmiczności I)ro­
dukcji i w wykonDniu pla nu na l I li kwartał br. 
Tow. Tadcusz Mazur omawia sprawę Brygad Pr acy 
SocjaliStycznej i współzawodnictwa. Te akcje powln ~ 
ny być zawsl'.:C doprowadzone do końca . Towarzysza 
Wla.dysława Słeczyuyna niepokoi zjawisko odchod...e­
oia z. zakładu młodych pracowników. Przez trzy lala 
uczniowie ZSZ zdobywają tutaj zawód. a póżniej, 
b~dąc j ut stażystami, przet'hodzą do inn yCh zakła­
dów ze wzgl~u na lepsze warunki materialne. Mar­
notrDW'Stwo narzędzi martwi tow. Jablonskiego . . Tego 
zdaniem należałoby je bardziej szanować, co w te-~ 
l.ultacie przyniosłoby spore oszcz~dności. Dyrektor 
Eu!;:eniusz Ronda informuje załog~ o treści rozmów 
pneprowadzonych w zjednoczeniu w Warszawie. 

Kiedy na salę wt'hodzi komisja skrutacyjna. oczy 
wszystkich skierowują się ku niej. Kolejny dysku­
tant końl.'Zy prędko swoją wypowiedź, dzięk ując za 
udzielenie mu g łosu. Czlonkowie komisji rozdają listy , 
na których wypisane są nazwiska towarzyszy. J ed· 
nakże nie wszyscy z nich wejdą w skłDd zak ladowej 

'egzekutywy. l'rzeba się dobrze zastanow!t nad do­
konan iem wyboru ; trzeba spo~"Ód wielu wyb9lł- tych 
najlepszych, kt6rzy nic zawiodą zaufania. Ktoś za~ 
pała papierosa. Ktoś inny marszczy w sk upieniu c.zo­
ło. Głowy pochylają sil.: nDd malutk imi karteczkami. 

Na stole prezyd!afnym urna wyborcza , Podchodzą 
do nicj kołejno. wyczytywani po nazwisku i oddają 
swój głos. Niektórzy są w roboczyc h fartuchach. bo 
przyszli tu prosto z pracy. Zebranie zaczęło się bel· 
pośrednio po zmianie. 

- Czy już wszyscy? - pada pytanie. - Czy ktos 
został pominięty? 

Na sali cisza. To znaczy, ze pomyłka wyk.łuczona, 
k3zdy odd al swój głos. Komisja wychodzi, aby ująć 
się obliczeniami. Przewodniczą",y ubrani a, tow. Eure­
.lun Buan, prosi o dalsze zabiera nie glosu. 

- Już nie mamy wiele czasu - m6wi z. uśmiechem. 
- WkrótCe ogłoszone zostaną wyniki wyborów ... 

W dyskusji zabierają równe:i. głos c21onkowie Pre­
tydiu m. przedstawiciele instancji partyjnej: sekre­
tarz K!\IiP PZPR - Eugeniusz BuS1: oraz: prz.edsla-

:- Największe klopoty made już za sobą - po­
wledda ł tow. Busz. - Niedługo staniecJe się za kla~ 
dem samodzielnym. co na pewno podniesie waszą 
rang~ .. 

Na twarzach sluchaczy skupIenie. Wzrasta ono je­
szcze bardZIe j. kiedy sekretarz porusza w swe j w y­
powiedzi pewne nicdociągnil.:cia zakladow~j organl­
Ulcji partyjnej. 

- Robotnicy powinni być czynnikiem decydUjącym 
w pracy polityczno-idcowej. a u was na oddtiałe 
pr odukcj i procent upartyjnienja zalogi nie jest na j­
lepszy. Musicie, towarzysU!. zwrócić na to zjawiskO 
·więcej uwagi niż dotychczas. Nie wolno wam rów­
nici zapominać o kobietach, któr ych spora ilość za­
trudniona jest w waszym 'Ulklad7.le. Niech wchodzą 
one do władz zak ladowych. niec.h aktywnie uczestni­
czą w pracy nie tylko produkcyjnej. ale takie spo­

, tecznej i polilycznej. 

Tow. Stani·sław Porzuczek mówi o dynamicznym 
wzroście produkcji w naszym kraju i ~województwjc. 
Zwraca on m. in. uwagę na sprawy nienniernie waż­
ne. jak np. produ kcj~ eksportową. Przypomina uchwa­
ły VII Plenum, dotyczące uporządkowania gospodarki 
wewnątrz poszc:z.egulnych prU!dsiębiorstw i uspraw­
nienia pracy na stanowisku roooC'Zym . 

W nicwielkiej sali konferencyjnej sino już zupt>ł­
nie od papierosowego dymu. Nic dziwnego, bo chwi­
lami, gdy atmosrera r obi się gorąca. gdy robotnik 
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Za oknem już zmrok, a dyskusja wciąż trwa. Nie­
którzy spoglądajfl na zegarIti , bo pora pOżna. Ale nikt 
leszcze nie opuszcza sali. Wszyscy czekają na oglo­
szen ~e wyników, ByłO jui chyba okolo godz, 20, gdy 
komIsja uporała się z obliczeniem głosów. W skład 
egzekutywy KZ PZPR przy ZWAWN im. Dymitr owa 
weszli towany.sze: WaeJaw Gosztyla - I sekretarz., 
Zddslaw Z:f\I.' łck i, Tadeusz Mazur, Eugeniusz Baun, 
WladY$law Sieezynyn, Jan Jagiello, S lerania K us, 
Imre Fcketc, ROnlan 7.aml yńskl . 

Zcl:!rani oklaskami witają nowo powołaną egzeku­
tywę i sekrc tarza KZ PZPR - Wacława Gosztylę. 
l;ajmującego miejsce pr.ty stole prezydialnym, nad 
którym rzuca się wyrażnie w oczy wielkie haslo: 
"Dymitrowcy realizują politykę PZPR" , 

A. J . BIER 

Str. ) 
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~~ ~~ WOJSK OCHRONY POGRANICZA 
Są nie 

kot;z;lt 

k a m i 
posiada 
wl - Mi,"_" 
s: rebrne. 

W realiza~ji 
Zja'l.du Parlii. 
tótniają si(' 
ner. Władysław 
L I c h () lU. Tadcusz 
lani M u s i :J I. 

uczczenia V 
23-1<,<.;, WOP wy­

Jan usz J a 11 k e. s~. 
ora7. szeregow(:y - Tadeusz 

Stanisław B atorc'Ze i Art -

W iolrtier8kim klu bie. 
Dowództwo Przemyskiego Oddziału. WOP, a przede ws:tystkim 

jego aparat polityczny. ,swoją aktywną pos~awą wobec wszel­
kich prze jawów iycia w kraju i na Świecic. st lionowi godny na­
śladowania przyk ład dla Koła Młodzieży Wojskowej. A o orga­
ni zacji tej naleiy powiedzieć, te m a ona nie tylko oddanych 
członków, ale także dobre kierownictwo. Specjalne s lowa uznania 
naleią się przewodniczącemu K MW. Osiągnięcia politycznej l s po­
łecznej d;dalałnoki wopistów są w dużej miefl.e jego właśnie za­
sługI! . 

Powr6c':my nu chwile: do jednego z podstawowych zadań WOP. 
ÓD zwalczania przestępczości granicznej. Zołnieru- z zielonymi 
otokami i orłem na czapkach współpracują ściśle ze swymi ko­
legami spod zna1<u czerwonej gwiazdy . Współpraca ta daje efek ­
ty ~a'ki(' i dłatego , że żołnierzom pomaga ludność cywilna przy­
granicznych miejscowości. Społeczeństwo spłaca dług patTiotycr.­
nej mIlości do Ojc:.tyzny i dOkumentuje przyjażń dla sym patyC2-
ny~h chłopców w mundur ach. Nie t~dy więc droga dla prze­
"t('J)COw. Nie przejdą ! 
Wykładnikiem owocnego współdziałania cywilów z WOP-cm są. 

rok przyznawane im. nagrod} pieni~ne. dypłomy i 0:1-

A olo jeszcze jeden wopowskiego dzia1ani a .. Ila ze-
w.ną trz" . 

... Oficer Władyslaw Ł a t k a jest radn)"m Powiatowej Rady 
Nar odowej. StOra si~ zawsze bronie in'ter(lS6w swoich wybOrCÓW. 
Dzięki jego zdecydowa nej pos~awie i intensywnym staraniom we 
wsi Oarowiee w)'budowano nową szkol~ i prz~'Spieszono ele'ktry ­
tiltacjl;'. 

Radny GIlN oficer Edward K a z n o w s k i nie zrazi! sit: 
linnymi trudnosciami l doprowadził do za instalowania połączenia 
telefonicznego jedn('j wsi z "resztą swia ta .... ,.. 

Lu d!ie cenią I ,'/Id ~iwi lLj ą ci(1:ki t rud w/l llislo w 'IU granicy i ir..h 
11~ lll e t.ungażowaoie ... życie l>POlllcuńslwa . WyrlL'~a Qli tCt; /1 U'Ina.ua 
)Ił nt . in .: ufundo wanie pncd kilku lal y S ~ I II " d ~ r II rlla :r,.~e ­
Iny.skh: p; o Od,b lalu ' ''' OP i pięknego , now~m:esn"t'1I K!UbU" 1.aln,,· rZ3 ~ 
II . da"i" jed nns lt.e od~nakl ,,!tOG-leda P~nslw" Pal.~ kl~.l:O I "ZłolI'J 
Od~m.ki Honor owego Krwiodawcy" ora7. pr1.y1.nanle widII oficer om 

"
lulu ' '1.",,/u1:on,' dla \~'(lje\\'''dllwa rn,,~ow~kiego" ... 

. .. , . .. CZAJKA 

Przyjaźń 
i współdziałan ie 

• 
" 

orll'& 
no .... 

I n, I\natol 
Kuk II" ..... 
P a ." i n. 

Odb)' lo fi" tllkie trad)'c)'Jp l: j u t. 
,pPłkanie tOinluzy _ s p on owc6w 
obu Jednostek. w opa cl lIeuJ!· 
nlc'tlł pOlUldto w ro~poc~ęt"J u 
flld'lleekkh pl'ZyJad61 akcji n.:I.da· 
wanb Imion bohaterO... pouc~,,­
.c61rll)'m Itrai tll e() 01. 
l("wi~yt" na114P; I. nu.'ICII -

... d ni u łwlęt.:a WoJ~k Och,oo ~' 
p o/:rnnic'Q.. 

LECH, 
CZECH 
I R US ... 

... pTe/(lI rSOHII p1"~lIiaźor u!eu. 
sl(.lodu.l<1 C!lch u . lobll pllil Sł U'. 

Nip wiadomo, U' kt6rllr •• ".,I ej ­
Cli IIIUt<1pllo fch "(lnłnni~ pr: f>d 
wurluzeulem 11' drar,1' proll'l'­
(bqcQ do ~(Jlfl!..nia /)rnhllt'h nll .­
rodów. 8/1 ": mo':l'. :::e 811110 Mil! 
to II'loime lu - nn 3/)lku IIrn­
nI ..... 

No 2djfelu: Rad.:il'Ct/l. c~e ­
cho./olC'nrt/J I pohql J}O{l,alli.- ~ ­
niclI ))"':1) K'~/!'mit'l'łclI. Tu"",, 
bOICl/ł'n! fla:"' ... /ll)sl d iW grn ­
Ilic:nl/. ,,"tOrU : r llej! ~llT O;""~ 
go u'lItłW\.(.·(J"ia powin,"'n bf/ r 
ra"UJ "()Cllrzcz"n,,.· Imionami 
Ll'c1.n, Cn,ehn I RIl~Q .. . 

MOTTO; "... !Id,. ujrzyS'r. ~ d1.ieii 
~o j nlerUl 

'& zielonym otokiem , 

Oddaj mu c~eśi:, 
.. ie trzeba s hiw, 
s taruy spojrz"n ie 

!l1(boki" .. ." 
·rADEUS'1. I,ATl1SEK 

Z kroniki przemyskiego Oddziału WOP 
DROGA PROWADZIŁA P RZEZ 

"JReZĘ 
.. .8kofu::zyla sio; wojna lecz slrta­

Iy jeszcze nie umilkły. l-'rontowcy 
poszli likwldowac bandy, któryeh 
namożyło !>;~ w\.edy beo: ll ku. 

Lucjan D r a b i o n e k tnll­
laU si!;: chyba w najbad2iej go­
rłlcym terenie - w BieS:ZCZ/ldach. 
Nacjona 1i styc~na UPA paliła , gra­
bila, mordawała ... Zaczęły się. u­
ciążli we walki 1. w~iem zaC1:ajo­
nym w wyk.rotach gęo;tych lasów ... 

Pewuq:o jesienncgo dnia 1945 ro­
ku, wJ;póJnie 7. s.zt'ŚCioma kolega­
mi, odkomenderowano Drablankll 
do służby w nowo poWStałej for­
macji - w Wo jskach Och.rony Po­
granic1.a. Aby dostać sio; do do­
wództwa WOP_u W Przemyśl u 
musieli przema.szerowac wiele ki­
Lometrów niebe.tpieczneJ drogi. 
Szli oczywiście w pełn i lI~brojent 
Wtedy nie moi.na było inaczej ... 

Zm(,'C2.(!ni UI ~N:yroali siO; na od­
poc1.ynek w opUs:2:cw.nym domu 
pod Bin:x ą. 'Ilu otoezy1i Ich bande­
rowcy. Roo:gor.:ała walka. Hu k 
str7.a łów z bro.ni maszynowej i wy­
buchy granatów niosło echo po 0-
kolicznych W2górzach. Nojwio;kSó!:e 
.fIpllstó~enie wśród napaslnik6w 
siał erkaem Lucjana Drabi()r\kll. 
Przebili się wreszcie .. . 

Ooslo w nie za pÓl godzin y prlY­
nil wopowcy uClMtniczyli w od­
pareiu bandero.wllkiego ataku na 
Bircz<:. Wówaas to wla!<n!e On­
blonek na ~rzanej do czerwono­
ści lufie erkaemu pII1.ostawi l piat 
skór y z dłoni. Mimo patW'1fneJi(O 
bÓlu wytrwał do momentu odej­
.kin p r<lcLl?eblónyeh striIClów ... 

Wiele la l mlMIo od tamtych 
trudnyeh chwil. Na zaowS'Zc Jednak 
p.nosianll Ol1e II' pamiQ('i st. siert:. 
Lucjana D t II h i o. n k a - za­
l.\'Odo,,"cgo ioIni('1'Z8 Przem.vskiego 
O<!działu WOP. 

BtrN KIE II 
... 13 194';' r. PaLNI 

dowodl<ony prJ:e1. 
T r,ciaka 

dattmego od wsi o Około 2 km . 
Zołn ierze natycb mim;1 I"us.<:ają w 

ich ślady. Bandyci znikli już; w§ród 
drzew.... Pierws:2:e .• pn:e(lJ!esanie" 
nic daje rezultatów. WOP-iści 5lI 
zde1.Orienlowanl... Dzieci pasące 
k.rowy pod ł aseJn informUją. t:e 
nikt zeń .nie wyehodził , Mumą wi(c 
tam być! 

.Na.st.;:.puje druCie .. prJ:ec~esame". 
OClkla.dne - metr po metrze ... Po 
ja'idmS ezasie odkryto dobl7.e za­
maskowany bunktier. 
Rozlegają Się s ll'Zaly. Oandyei 

branią slQ ~Ilciekle. Wapiści posta­
nawjaJą wykun:yć ich griU\atam i i 
.śwIecami dymnyllli wrtuconymi Qa 
Srodka. Bez ~kutku. St.rzaly pada ją 
w dldszym Ciągu. • 

Nowy atak żołnier>zy ~ zlelMy­
mi otokami. l j~e jeden. ..,Z 
bunkra slychać przepojQny stra­
chem okrzyk ; "Panowie. n ie ~t.rz.e­
la·jcie! Ja si~ ptlddajęl" .. Tylko on 
pozostal przy .i:ydll. Dwu innyeh 
zgino;lo. 

Rezer\\' i$ta Serafin T r ~ ~ 
c I li k jest praroWJIikjcffi PKP. 
Zna go w1elu przemyślaków. AI~ 
o jE'go bogatych, woptlwskich pue_ 
zyeiach wiedzl! tylko nicktÓr%Y. 
R'ZAdkQ opow.iada o tych ozasach, 
kiedy śmiere oderala sJ c: o legO 
mundur, 

'{OX 1EC "ZE t.AZNł:GO" 
... Oddziały Kl'>rpusu Bezpleczen­

~twa Węwnęt.nnego ścigały resz­
tki rw.bltcj NSZo<Jwskiej bandy 
.. ZI"Ia.ztwgo". 1'0 byl kwiecien 1952 
r. Grubo pO wojnic, a je&!l:ze lała 
siO; krew I\!l nas%(>J ojcz)l'61.cJ zie­
mi. .. Z KBW wsp6łpratoWala gru­
P" w yd2lielo""! prl'!l.myskicgll WOP-

" Teren, na kt6rym pr.zcprowactza-
110 ob tjW,',ę, by l CC:$W obsl.a.wiony 
przez iomleny. , 



,IDlek, pensjonariusz Domu 
Specja lnego d la OOroslycb w 
Lipowicy, palny na nI.n.11' 
,Jlod oka, jut u!:,n iewany. A 
l'anęlo się jencze u brlLn1ą 
. k ladu . 8 yl pierwszą osobą, 

Ille rą l obaezylcm pucz 81al4 
kę ogrotllcnill. S ial I mUc s ię 
u~mlechal. J\l yii lalem, ie lo 
ktes z pracowników. 

- J est kierownik? - py ­
tam. Zachmunyl się lJalt le i 
rąbnąl : - U nas kicrownlka 
nie ma, jest dyrcktor! 

Teraz, kiedy lwicd:um u­
kJad w towanYSlwie dyrekto­
ra Leopolda Solskielo, rozu­
miem, o co mu chodiłllo , Jo ­
It. zdaje sobie sprawę ił tc­
ge te dyrektor w hierarchii 
sl~iboweJ to coś więcej nl i 
1derowoik, obuna s ię więc, 
łl k:dy jakl§ łam facet ujmu je 
IUldy ogromnie lubianemu 
tn przet I't'uys tkich ulow ie­
kowl. 

Wchod:d nly do sali oddziału 
nr 1 d la najbardziej upOSle­
tłzollyeh. Kilkun;Ulolcłnla 
dz.iew czyna pinuy z radości 
i wydaje nieokreślou e diwlę ­
ki, które w niczy m nie puy­
peminajll 'łud'lklej mowy. J ed­
JlG jest Jednak pewne - cie­
Iif.)' się , jak lo wnysey eZy4 
nimy na widok milej nam 0-
uby_ Dyrektor wyci:\ł:a a k ic­
Iu ni cukierek i daje dz lew­
a,' n le. !\tus i rozw lnltt 'o z 
piipierka i wlDiyć do ust , 
ł:.yi mala ma niesamowicie 
W kurwione dlonie. Dosta la 
jed na, trzeba dać pozolI ta ­
tym. W t ępych oczach pen­
.. jGnariunek blysk rado!el. 

- Pozwalam sobie - nlówi 
Selskl - na rozplcneuJlie 

podopiecznych. Pjt' lęgnia rki i 
salowe nie m0ltlł tego ~b,.t 
często c~y nić - so1 z nimi bez 
pnerwy i m ustlt dbać o po­
n:tdek i dyseyplin~, j a ul!:l:ił ­
dam do pawilonów 1)' lko kil ­
ka raz)' dziennie, w zalei no­
ici od potrzeby I obQwląz­
kiw. które na mn ie eI\!,ilt. 

Na korytarzu w .. dwojec" 
zatrzymuje nas kobiela. ,Tes l 
no stlafroku, wycie ra ręcznl­
ki l!'m włlHlY. - OyrektQue! 
- prawil' krzyczy. Nic daj~ 

mi s il: klłPae! 
- Pnceil!'i l\tajewlka Jui 

ddś s ię kąpał a'!' 
,-- A ... tak, tak. Ale wczo­

raj nie da li ! 
_ Dobrze, dobrze, już ja 

im powiem. Niewiasta s i ę u­
pokala. Urojone trudności z 
kąpielą 10 Jej Obsesja. Ale 
s woj:t dron zakład ma kło­
poty z zaopatrzeniem w wo­
dę - trzeba Ją dowozi t 'l 

miasta. 
Tu kaidemu coś dole,a. W 

kartach zdrowia uwidoe:mio­
no: niedorozwój, epilepsja, 
Mchllofrenia. s iany depresyJ­
ne IId. itd . W męskim pawi­
lonie s iedli na lóiku potwo­
rek. Ręce ma zawinięte w 
kaltan bezplcczelislwa. Tak 
Jui musi bye, w pncelwlI )"m 
bowiem pnypadku, co ałapie 
w palce pcha do un i dada 
- podunkę, pneicieradlo, 
s iennik. Obok Idy dwud.zle­
sloparoielni męiezyzn ... Je,.o 
ClIolo Jesl wieczn ie opuchnięte, 
gdyi s lale biJe w nie ko lana­
mI. Zadne rozkuy ani pen­
" "llzje nie docleraJ~ do Je,.o 
śwladomoiel - on Jej nie ma. 
I tak Jest od urodzenia. Po-

dobnyeh mu jest więceJ. S:t 
ludimi , więc żyją, na Ich u­
t rlyma nic loiy pań s two. \\' 
I.ipow!Cy jest 310 pcns Joll1l ­
riu.5l.)·, u t rzymanie kaide,o z 
nich kosltuJe 810 złotych 
micslęelnie . 

Jak I kiedy tu traliII'? Sl\ 
tac)", QO od dziecka lnajdu ­
J:t s ię pod Opieką p:Us ' wa. 
Pud wl&'h:::dcru fizycznym lą 
allrowi I silni , obok nich 
pły nie h"cie." a oni nie ldaJ~ 
sobie z tego sprawy. Bywa I 
odwrotnie - leilt ka łecy na 
lotkach i 1:dIJ~ lobie sprawę 
ze swego nieSlezęścla. Trzeba 
ich karmić, wynol lt na po­
wielrzc I za potne bl\. okry­
wali i odkTywu.ć . A przy tych 
w51Y!ltkicb zajęciach utUl'­
ru)'wat czystość w salach I w 
całym obiekcie. Penoncl za­
kladu ma cIężkIt I wyma~a ­
Jąclt poświęcenia pracę . Wy­
pada wyrazić potb:iw dla 
wszystkich bez wyjątku pra ­
cowników Oonlu SpccJa lnelto 

• w Lipowiey, kt6rymi kiuuJą : 
ws pomniany ł .eopold Solski, 
jelo zastępca Zdzlslaw Janu ­
szewski i pneloiona 1\tarla 
Sehonborn. 

Przechodzltny z pawilonu 
do pawllouu. Czyste sale, bl. ; 
ł e tOtka i taka !łama poiclel, 
a na olej ludzie dotknięci 
naJwlęklllym nlelllczę~clem , 
j akle moie IPotkać człowie­
ka. Nagle. w , ronle pensJo­
uarluszy widlę znAjome I"'a­
Tle. Sta nis law... S.. moioa 
by lo kilka lat temll spotkać 
na mldeie. Ookuc.aly mu 
dzicci, kpili dorom .. tu bawi 
s ię ma huśtawce. J est nczę­
! liwy. P roponowano mu Jui 
kilkakrotnie, aby pos:udl na 
s pa cer do odleg leło o ! km 
Przemy!ila. Nie chce. Boi się 
łudzI! Dokuczali mu i ural: 
vOl0sla l. Podobnie Jest z In ­
n ym pnemyśłanlnem 1\lle ­
czyslawem G. Kiedyś mle­
szkal w komórce, , dzlei przy 
u l. GrunwaldzkicJ, s pal na 
zicml . Przywieziony do zakla­
du 11 nic ole ebcia ł połoiyć 
s ię na łóiku , Ile trudu kOSl­
towalo, by wreszeJe naucz)'1 
s!ę s pat Jak człowiek. 

Od czas u do czasu do bram 
u k.b,du zapuka matka, ojeJel,'. 
syn lub córka. NajczęseleJ 
jednak pensjonariusze nie 
i s tnieją dla rodlin . Mar la W . 

ma I)'na w Pru:myślu. U 
matki jeszcze nie b)' I, ehot 
w Llpowicy pnchywa ona 
Jui wie le mies i ęcy. Moie s i ę 
wstydzi! Kiedy mijamy jej 
loi ko, s ta ruszki lapie dyrl:'k­
tora 7.a rękę I tuli sif,l doń . 
jak do sy na. Dostaje. CUkie r ­
ka. W domu ponO<: wpada la 
w szal. Tu dobne tra.k to­
wana, nie sprawia nikomu 
klopotu I WSZ)' lCy Ją lubią . 

Ryszar da K, odwiedza mal ­
ka. Kocba go I boleje, że 
pnyszedl na świat upo§led~o ­
ny. OdJeżdiaJąc proll zawsze 
kogoś I personelu : .. l\lój sy­
nek Jest taki mUy, popie~~eie 
go trochę". ObiecuJą, choć jej 
syllek ma pOllad 2& lat I 190 
cni wzros tu. OdJl'id·.i;a IISpO­
kojona. 

Wlad)'slaw Z. otrzymuje 
wysoką rcot(. Roinica, po 
odlro1ocn!u kon t6w ulr1: )' ma­
nia, Je.'!t przekazywana na 
jego ksląieu kę onCllldno!icl. 
Choć z umYllem nie Jest DaJ­
lepieJ, fizycznie eluJe s i ę do­
skonalr i dlu lt le przed nim 
kroją się jeszCle lata iycla, 
ku niezadowoleniu rQd:dnk i. 
Odwlcdz :l~ l O, a Jakże ; Ni,4 
dy Jcdnak nie lapOmIlą 1IIl4 
pylat \\' d}'rckeJi, jaki jl:'sl 

slan slale ros0 ltce,o konta 
.. dro~ iero" dziadka. Prawdo­
podobnic zaplanowali Jui so­
bie, co k upią za spadck 
telew[:r.or , motor czy tei ,.sy­
renkę", Jeśli oCllywlicie W)' ­

s tarClly. Pracownicy a dmini­
s t racJi uśmleehajl!: s i ę do nich 
- grzcezność to Ich obowlą­
lek, leCI w duny przewala s ię 
uparcie s lowo: szaka le! 

PensJonariuue otrzymują 
lekarstwa, przewałnie środk i 
u spakaJaJące. Zdrows i pracu ­
ją, Jeśli oczywiście mają taklc 
iyczenle, na "gospoda rs twie'", 
które dzięk i i)'Clliwoscl 5;1-
s ladow - rolnlkow Jozefa 
Kla,na I MIcba ła Sokolika po­
większ)"lo się w br. o pOllad I 
ha « runtów. Uprawa ziemnla­
kow, kapusty, warzyw. ho­
dowla t nody chlewnej pny­
no.s:r.:t u kladowi kony!icl l u­
moiliwlają pneznaczeni l' do ­
da tkowych środków na wyiy­
wienle pensJonarius'ly. 

Wokul budynku duio ziele ­
n i: kwiaty, knewy. slowem ­
c'lyslo i Icbludnle, Jak wnę­
dzle na wiosnę. 

S pod bramy zakładu odjei­
dża "czworka". Oslatni ku rs. 

ZB. ZlEl\olBOLEWSK I 

Lckur.l mcdllCłłll1J A. P1ETRJlSZK1EW/CZ li) kurukatu­
'zc B. Cębflrowic<:f1. 

P
RZEMYSKA apteka, jedna z sześciu istnie­
Jących na terenie miasta. Dluga kolejka lu­
dzi niecierpliwie przestqpujących z nogi na 
nogę. Ostry zapach leków, czyjś natarczywy. 
suchy kaszel. komuś robi się 'słabo . Ktoś 

cminął kolejkę . Krótkie spięcie ... Cierpkie uwagi, na­
pit:cle wzrasta, zawodzą ludzkie nerwy. I tak przez 
okrągłych dwanaście godzin normalnego aptccznl'go 
dnia pracy., Zmieniają sil! ludzie w kolejce . mnoią 
pretensje, tylko twarz magistra farmacH po drugi.ej 
s tronie aptecznej ba rykady jest niezmienna w czasie. 
MOŻe pod koniec pracy jest bardziej pos.z.arzala, a stę­
tale jej rysy, zastygłe w służbowym uśmiechu, d ługo 
nie mogą się wygładził:. 

No cóż, tycie oie jest usIane różami. Kaidy z nas 
ma swoje obowiązki , troski, kłopoty . Praca i poświę­
cenie kobiety dla swojej rod-z.iny jest niczym innym 
jak właśnie pracą spoJeC1:ną wysokiej rangi. Na pewno 
nleefektDwną , ale jakże ciężką. ważną i odpo\\1e­
dzialną. 

Obrót miesil:czny apteki sięga kilkuset l)"S it:cy złO­
tych, na które składają się przeważnie groszowe lub 
l lot6wkowe zakup}-. 

A wej'cltmy tera1: do receptury. Tu tet praca jest 
clętka i odpowiedzialna. Powiem bez przesad)' _ 
na wagę łudzkoiego życia . Bo przyjęte przel ekspedy­
cję recepty trzeba lu skopiować, sprawdzić dawki. 
szczególnie jeś li chod zi o środ k i odurzające , s ilrue 
dzialające. Niejednokrotnie zachodzi potrzeba porozu­
mienia lię z lekarzem odnośnie -sporządzeni a leku. 
wedlug wypisanej recept)'. T raci sl( cza5 na telef~­
ny, u2.gadn.ianie a polem. z pośpiechem i napięciem 
nerwowym wykonuje. Nie w01no wtedy myśleć o 
k łopotach osobistych. To nie migawka z krótkiej chwili obserwacj i jakle­

goi upatrzonego punktu aptecznego. To chleb codzie.n­
ny większości naszych aptek. Mil'jmy odwagę weJść 
za kontuar, a by przypatrzyć się pracy apteki od 
&Irony kuchni. W swoich reporterskich wt:dr6wkach 
niejednokrotnie spotykałem się z opinią, że farma­
cf:uci najm niej udlielają si( spolecUl ie. Zarzut po­
watny i godny zastanowienia się nad nim, sięgnięcia 
do przyczyn tego zjawiska w naszym ustroju racze j 
nletypowego. Znam przemyskie spolecuństwo I wiem, 
ie ludzie chętnie garną się do prac społecUlych, an­
gaiują się w nie, po!wlęcają sw6j prywatny czas na 
Ich realizację. Nie są biernymi świadkami budowy 
! Clcjalizmu. lecz aktywnymi jej ucU'stnj~ami. Czyiby 
wlt:c środowisko przemyskich farmaceutow wyobco­
walD s ię ze spo łeczeństwa. zostawalo na uboc1:u jako 
bierny świadek nąszych sukcesów lub niepo\vodzeń.? 

_ Nie na pewno nie. Mógłbym z pamIęci recyto­
w.t - ~azwiska Carmac(:utów man)"ch i cenionych 
iako spolccznicy, dl.lalacze I organizatorzy. Moż~ ich 
liczba nie by laby zbyt wielka w stosunku do liczby 
ptllC<l ..... ników zairudnionych w naszYl'h aptekach ale 
jed nak... .. 

Apteczna .. kuchnia" wyjaśnia mi niesluszno~c teg~ 
rodzaju opinii. Na zapleczu same kobletr. M('Zczytni 
_ Carmaceuci, to rodzynki w cieście. W!(kszośt: ~ar­
ffliieeutów s ta nowią kobiety, przeważnie zamt:zne, 
obarczone potomstwem. One na ogół nil' mają ~su 
i realnych moiliwości na luksus pracy sp.oleezneJ. Po 
sIedmiu godzinaeh ciężkicj, wycze.rpująceJ pracy za­
wodowej śpieszą do domów, czyniąc po drodze zaku­
r'l Przed nimi kilka godzin nielekkiej pracy w do­
m~. Gotowanie obiadu. pranie. sprzątanie, cero~a~te 
i latanie. a jCSlcze w perspektyw ie szybko mlJaJą ­
~eKO czasu pnegląd zeszytów .swoich .pociech: 10.01 In­
n)'Ch drobiazgó,,', at wrcs!-CJe chWila upragniOncgo 
ocpoczynku, kiedy mogą USiąŚĆ przed s~lanym ck!a­
cem, rozprostować zmęczone ramiona I SpokOJllIl'". 
usnąć_ nie docz.ekav,;~zy kofll'a programu. 
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Ale nie o tym ehl'ialem mówić. 
Spójrzmy na izb;: apteczną od strony el,spedycy j _ 

nej lady. W pomieszl'zeniu przytłum iony gwar. Po­
denerwowany glos proti o zala~wienie poza kolej­
nością , bo nie zdąiy na pociąg. KtOŚ inny oponuje, 
bo musi zdąiyć na Czai do pracy. Sprzeciwia się 
temu kategorycznie zdenerwowana matka. która po­
zostawiła bez opieki gorączkujące dziecko. 

PIGUŁKI 
PANA 

KONSYLIARZA 
Ludzie niecierpliwią się. Nie dziwię się temu. 

Przeważnie są to chorzy. 'nIejednokrotnie z rozpalo­
nymi gorączką oczami I wy piekam i na twarzy, któ­
rym dę'iko stać w kole)ce po 20 I więcej minut . Nie­
kiedy klient dochodzi do okienka, oddaje z west­
chnieniem ulgi receptę po to, by dowiedzieć się, ie 
wymaganego leku nie ma, bądż jest wycofany czy 
wstrzymany \\' obrocie. Ekspedientka - magister 
larmacji prlybija na recepcie piccllttkt:: "Apteka nr ... 
leku wydać nie może" I klient idzie dalej , do na­
all!:p!lych aptek szukać przepllanego leku. ~ jeś~ 
lek zostal prrepisany przez lekarza. to przet'leź musI 
,d'Z:ieś być. A niestety lekarze nie zawsze 61\ zorien­
towani o lekach wycofanych. To sa mo dotyczy iloś­
ci. Apteka ma swoje normy, których musi przestrze­
gać, a któr)'ch lekarz tei nie zna. I stąd cz~le kon ­
flIkty. 

Chory uwaia, te musi dostać na pr1:yklad 20 ta­
bletclt przeciWbólowych, bo tyle zaordynowa ł pan 
doktor, a wydać wolno tylko 10. Ekspedum.tka . dłu~p 
tłumaCzy dlaczego tak jC5t, Iclient denerWUje S~~, nie 
przy jmu je do .viadomoiiei wy jaśnień. 

ZYCIE PRZEMYSKIE 

Na przestrzcnl kilku lat pracy aptek spolecznych 
Cl.ęste analizy laborator ium analityc:Lnego pny Rze­
szowsk im Zafl~dzie Aplek nie wykaZ3ly iadnych od­
chyleń od obo ..... ;ązującyeh norm. Praca przemyskich 
aptek n ie budzi iadnych za$lrzeten w lad z .nadrzęd4 

oyeh. świadczy o wysokiej etycl' , pocZUCIU odpo­
wiedt.ialności za wykonywaną pracę cieszącą sil!: du­
tym uznaniem. tym bardziej te warunki pracy nie 
Ul'\O."Sze są odpowiednie do ich rangi. Otb garść pr1y­
kładów. 

Na terenie Puemyśla jedynie opteka przy ul. Ja­
giellońskiej posiada odpowiednie. l.aplecz~ do maga­
zynowania towaru I jego prZYJęcia . NI($tety, po­
miesZCzeniii te są zbyt ciemne. Po zakor\cxenlu prze­
prowaduneio obecnie remontu będzie jedną z naj ­
(lowoczeŚRlejSlych w mieście. Nalomlast apteka pny 
ul. Franclszkańsk1iej jen bardzo !łZczupla. Brak w 
niej właściwych pomieszczeń na magazyny i kance­
Ilrll!: oraz odpowiedniej wentylacji. 

Pil:kna od strony klienta apteka przy ul. Smo!lti 
nie posiada komory p:rzyjęt towaru. Z powodu braku 
odpowiednich pomieszczeń musiano aPt~kę przy Pla­
cu Konsty tucji zamienić na aptekę lekow gotowych, 
co wybitnie odcxuli mieszkańcy Zasania, gdyi apte­
ka przy ul . Grunwaldzkiej nie jest w stanie wyko­
nać \\I'5zyst'kich recept. Oddan a orta~ni.o po remon­
cie apteka przy ul. Grottgera rÓv.Tu(!Z ma pewien 
mankament - jest nim nlerort~nnie zapr?jeklOwana 
zmywalnia zlol{alizowana ... w piwnicy I nie poslada­
jltca ~hn'i. Wodę poclgrlev:a się grza lką elekt.rycz;ną . 
A wi\:c warunki wcale nie spn.yjające odpO'w l~zlal­
nej pracy. Ale mimo tych czy Innych trudnOŚCI pra­
cownicy aptek dokladają wielu sla"ar'i, aby ze s~~j 
I,racy wywiązać sic jak najlepiej. aby za\ .... l1e dniem 
i nocą być na usługi cierpiących . 

ZBtGNLEW GROCHOWSKI 
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ZYCIE P RZEMYSKIE 

Inwestor i wykonawca 

TEMAT: remonty kapitalne 
Jak pO\...,szcchnle wiadomo 

re-mooty kapitalne budynków 
państwo\\'Ych i prywatnych 
na terenie miuli'ta mies"l:c;r.:ą 
$ię w gestii Miejskiego PrU'd­
sll:biorslwa Remontowo-Bu­
óowlant>go. Funkcje jnwesto- .. 
ra sprawuje Miejski Zarząd 
Bucynków l\ljcszkalny<:h. 

Plan finansowy remontów 
budynków rnies~kalnyC'h zle­
con rch do wykonania w bie­
~~cym roku wynosi og61em 
Olt. 15900 tys. zł i obejmuje 
tlI objel>tOw. Do końca kwiet­
nia brak było Jednak 9 dÓku­
menlacji technicznych, Tak ie 
upótnienia wpływaja ujem­
nie nD realir.3Cję i termino­
woŚĆ z,aclan. Ze W'Lgh~du na 
-zaległości 2wi&s7.a się koszt 
prowadzonych remontów, tak 
.. ak to bylo w pr;r;ypadku bu­
dynków przy pl. K. M~rksa 
lO, ul. Frankowskiego '" i So­
bieskiego 3, grl~ie kosIty zo­
staly podwojllne. 

Jakie są pnyczyny tego 
~lanu rzeczy? Otóż, MZBi\1 
UumaCl.y si~ za szcwplą ob­
sadą swojego biura projekto­
w~o, gdyż pracujący tli ze­
spół lud~i nie jest w sIanie 
terminowo wy.konywać zleco­
nych dokumentacji. Jl'dnak .nie 
tyle opMn ien!a projektan­
tów. co brak budynku rota­
cyjnego s tanowi ,.piętę Achil­
lesa" przedsiębiorstwa. W 
wieJu bowiem budynkach za­
chodzi konieczność prwpro­
wadU'nia robót konllU'ukcyj­
f1ych, a wiec także potrzeba 
wyJ.r.wa terowania lokatorów. 
A tymczasem mieszkania Ul­
,;.t.ępcze są w nSS1:ym mieście 
na wag~ zlClta. Wydział 
Spraw Lokalowych w pierw­
~'lyc h czterC!ch miesiącach br. 
talatwil pozyty wnie 5 wnio­
ko...... na 8 zlożonych. Po pro­
stu ;nic ma gd;r.je kwaterować. 
Stą<l przestoje. czekanie na 
kolejkę. Palącą potrzebą jest 
ukończen ie budynku rntaeyj­
nego przy ul. Romera. 

W ok resie od I stycznia do 
30 kwietnia planowano podi~­
~":i e remontów 26 budynków, 
rozpocz~to - 21. Nie wykomI­
no ponadto planu finansowe-
1:0 na kwotę przeszło 1.5 mln 
zł. Przedsicbiorstwo uskarża 
SLę na bral{ murarzy . Na 357 

t,alrudnlonyth je~t tyłl(o 40 
murarzy, a pOWinno byc dwa 
razy tyl~. biorąc pod uwagę 
stan zatrudnienia w podob­
nvch pr7cdsif,:biorstwoch. W 
tej sytuacji przyucza się do 
Ulwodu murarskiego robotni­
ków o innych specjalnościach . 
10 jednak n je wyslarcl!a. Na­
\\ et zwiększenie wydajnou' j 
pracy nie zlikwiduje proble­
mu. gdyż ~apolT2ebowanie na 
mistrzów ki~lni jest znacznie 
większe, a obserwuje się 
chroni czny brak chętnych do 
murarki. Słowem - l.1lajdu· 
jemy się w impasie ... 

- Jak wynika z porowna­
ni" przeprowadzanej rok­
rocznie analizy. jakość' robót 
:.ystematycUlie wzrasta. Nie­
mniej jed nak istniejlł j(!Szcze 
takie odcinki, jak np roboty 
~ynkarskie, stolarskie, ciesiel-

skie. na których 't jakością 
Jcst kiepsk(l. 

Remonty bieżqce wykonuje 
',Ve własnym zakl'esie Miejski 
Zan,ąd Budynków Mieszkal­
nych. objĘ'l.o nimi 178 obicl(­
t6w. 

Inrormacja powyższa 
przedstawiona z kOllcem ms­
ja nil po&ie<h:eniu komisji d /s 
gospodarki komU'nalnej 
nie nastraja o!)tymistycznie. 
Poważne zastrzeżenia budzi 
nl~rytmiczność pracy, ~jeter­
mInowe pod'elmowame re­
montów, brak budynku rota· 
cyjnego. niezbyt dobra jakość 
wykonywanych robót. MPRB 
zobOWi<lz3nO do jak najszyb­
.szegu zlikwidowa nia wystę­
puj<lcyeh nledoeiągnlęć. Miej­
m~ nadziej!;" że ... jutro hę­
d:ie lepiej. 

(boss.) 

Sto lat dla 
"NO TO (O" 

" W Pnemy~kim Domu K ul-
tury gości! pierwszy w Pol­
sce 1:espół sk iUłowy " No To 
Co". Zainteresowanie wystę­
pem I)y ło olbrzymie. Na 3 dni 
przed imprezą wszystkie bi­
lety zostaly wyprzedane, 

Zespól "NO To CO" - to 
zespół czerpiący swoją tema­
tykę z folkloru oraz wprowa­
dzający Jako pierwszy w 
naszym kra ju instrumenty 
nietypowe dla zespołów bea­
towych - np. skrzypce, l u­
ja rka. Założycielem zespolu, 
a jednocześnie jego lderowni­
kiem, jest Piolr Janucrski -
z zawodu aktor. były konfe­
r:msjer i wokllli~ to .. NiE'bies­
ko-Czarnych ". P o festiwalu 
opolsldm w ubiegłym roku. 
na zlet:enie Polskiej Federacji 
JauoweJ. rozpocząl or ganiza­
ej!;: Jlowego zespohL, k tóry 
już w nied ługim czasie st al 
sk rE'welaeją w muzyce 0110-
dzieiowcj. Z koncern s ierpnia 

196? r . ustalono ost atecznie 
sk ład zespołu : Bogdan B o r­
k o w s k i ( bandż,o, gitara, 

'harmonijka ustna, vocal), Je­
rzy Krz eml il sk i (gitara 
prowadząca. vocal; Krzemió­
ski pełni równotześnic lunk­
cję kierownika muzycznego). 
Jerzy R y b i ń s k i (gitara ba­
gowa, i vocaJ), J eny G r u n­
wa l d (gitara rytmiczna i 
vocal), Jan Stelanek 
(skrzypce, net. fujark a, or ga­
ny, lortepian . voca!). Tadeusz 
K a w e c k i (perkusja i vocal ) 
oraz wokali~ta Piotr Ja n­
cz erski. 

Pierwszy występ odbyl si~ 
w grudniu 1967 r , i połączo­
ny był z kon kursem telewi­
zyjnym na nazwf,: zespolu. O 
zain teresowaniu konkursem 
lIwiadc7.Y 11 tys. kuponów z 
różnymi propozycjami nazw. 
Au tork<l nazwy "No To Co" 
była ł 6 -letnia dzIewczynka z 
woj. warszawskie~o . 

Zespól dysponuje 5wietną 
aparatu rą wvnaeni ającą i -
jak się okazalo w czasie wy­
s tępu - doskunałyml wszech­
s tronny mi muzykami. ° tym, 
że zespół podobał si~ w Prze­
myślu świadczy dwukrotne 
zaintonowanie przez widow­
nię "Sto lat" pod ad.resem P. 
Janczerskiego i jego grupy. 
Jest to chyba pierwszy tego 
rodz3ju wypadck w PDK na 
koncer tach muzyk i młodzie­
żowej. 

W czasie r ozmowy z PIo­
trem Janczersk im dowiedzia­
łem sil:. że w ubiegłym mil.'· 
siącu brali on i udzial w fe­
stiwalu "Złutej Róiy" w 
Szwajcarii. Odnieśli tam duży 
sukces: telewizjo. szwa jcarska 
nagra ła dwie ich piosenki. 
Grupa sk iffloWD "No To Co" 
otrzymała też zaproszenie do 
WIoch (wyjaul nastąpi pod 
kon iec roku). Opiekować się 
nią lam będzie znana fir­
ma "Oscar", ta sama, która 
organizowała występy Anny 
German przed jej Lragicznym 
wypadkiem . 

Piotr J anczerski poinformo­
wał mnie. te przygotowuje o­
becnie spektakl typu teatral­
nego pt. "Nowe pas torałki", 
PrOs ił mnie również. aby w 
jego i calego zespolu imieniu 
za pośrednictwem "Zycia" 
podziękować przemyskiej pu­
blicznośCi za gorące przy ję­
cie. Czynię to z przy jcmno­
ścią, a sy mpatycznym 
chłopcom z "No To Co" prze­
kazuję od wielbicie li ich ta­
lcntu życzenia wielu dalszych 
~ukcesów w kr aju, a także 
poza jego granicami. Zawsze 
gokinnie oczckujemy was w 
Przemyślu ! 

WQJCIEc n WLAOYC ZYN 
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Po 19U rok u pllr!!1I komll»f8LUCZ11f1, "QlwJn,I(l proce propo"lLn.doll''ł 
IJr(/(In iz(lcv}nll 1111 p7':emllski~J lvii, WI/5UWO}qC 1'00 dl/ . kusj, spuw\I 

rllhH'. Pr:ewr ÓL maJOWI! Pfl. udllklego, pogan~aiąra sle 'I//ullcja 1110-
ierialna p rol('LQ,.iaLu spowodowały IlI/f sLrajkÓw. N(ljwifkszq, d.nnolt­
itmcJq sily kla.v rabo tnic::e] l l~j nfuadowol e1lJa z panultlcllch ITLO ­
BUlików :łpol ,n~I'IVch i pkl/nomicznych !luł UTajk w "Polnej" tp 1927 
'Toku. ROkIu III fym Cla!fe wpływy komunia/ÓW, tO m. in. l.uuid ocl"l/tO 
.,~ w :wiekszonej Iic~bj" glOBÓW (,Oddanyeh. nil IIItlI komnnistuclrlll' 
U-' Ull/bo,.ach rio Sejmu j *IIlfw r tqdowlIclt w Toku 19ZZ l UZ;. 

' . fllO trzvdzi""te, to ok,.,,8 walk i pnedw fOlzllzlJcjl żllcio politVrz-
1Iego Pllhkf. p rzeciw Brzdciolvl f Berede KaTtu~ ldej. IV lotach 19J4-J1l 
mialu w ,"tul/m millicie miejsce demon~tracje pnedw WOJnie Im!,€'-­
rioji,tllCl1lej f wabranie ZSRR. W 111m cza,le odby l o n,!, tv. / 8 więks:l!'cI~ 
"trajków, III tll'n 7 okupaCJI}TL\lCh. 

Pu ' 936 raku Pnemyłl !oAral w l llc zonU d o 4·le""e/lo planu im",'­
$IUCIIPWl,la COP-u.. Wprllwd;:-ie nie lIakoli%Owllno lu więkneoo ZB­

kl lld u pnem//ł loweOo, n/Cin»Iej :ap(ltrzebowanie nil ku::oliJikow~ l~ 

.ilę ro/lOezlI u· COP i zbyt n(:l produkty rolne O%lIw ił ll nieco ŹJld~ 

Qo.podll,.r:e l1lln~la i okolle. Wl/budO Ulnno wiele nou1J/ch domÓ\i, w 
i ródmle§ci l(. a I llkż,. w d:ielnicoch: PrnhiJl"je, KII:anów, Blt.lrlle. G.'tr­
!larze. W ilc:".. 

W "kre,!" m /t d:u ­
wojelln!Jln Pu e-
myJI b ilI łI : a:nllnl 
o.łrodkl~łIl 1J)udn w­
ninlJm. t.llczn'e 11 -
1((I:alo się !I.! 65 ttl­
tułów e:nsopf'm Je 
ję z !Jkaelł: pol.kim 
ukrll;,i~1cjm i tu ­
dowGki m . Duż/! ro­
lł liJ budzeniu 
Iwiodomotei kluo­
tvej odegraI II "No­
winu Ponied:iolko­
we" (reda IlOwam' 
od 19/9 roku przez 

komUlli.LlIelllegv 
palla 5111111$1al1'(I. 
t.ańcucldego), sO­
cj(! ti.lucz"y .• NowI/ 
Gło. Przemul1ci" 
"Nowin Jl Związko­
we" i " PTleglqd 
Zwillzkol~II". Do 
, kr/ljnie prou';co­
wl/ch periody ków 
nnl/.'%a1o endecka 
"Ziemia Pnetllu-
ska" f son(lCllfnll 
.. TUgoonik P rzemll 
. ki". 



liedy wreszcie 
będzie gaz? 

W DUlllerll' S ODUClO In :oo -
11':.11.11 Llkazala S. ę dośt obs1.erno. 
,,, Iornlat'ja pt .. ,.Iut za rok -
1(111 n. :lasaruu" , 7..o rll'Zll o walll 
ODa czyll'lni1ców IN po~~ie ro­
ll« 8<lt yfikacyjnyc h. przedslI­
willi wykonaw~: Rztsz(>w­
, tic ie Prtoosiębiornwo Robót 
u.i}'n icryjnych oraz Inwl!Slora : 
' :arnowli.k ie Ok.~lowe Zakłady 
Ga:!ownlC2e. II także rodzimych 
vrojektantów : MZBM ! Zespól 
\J!;łu~ P rojektowych prlY ?re1:. 
NR"'. nie puskllplla r6wnld da­
nych liCl.bowych , obra1.lljących 
k<l$'d InwestycJI. llohalerowie , il 
w!~ nllm znani. Co dldeJc się I 
II11:cJII1 Dlaczego tkwimy w 
martwym plUlkcle? Kto sIę n ie 
~v ywii;l'Zujc ze ...",ych lado n? Ta­
hie I tym podobne pytIlniII p'a­
.llIjll. coraz ozęści('j. Pncmy!llll ­
nIe czakolą. ole Ju t bard1:O nle­
drrpllwie. Ch)lba nlljwytszy 
= 5 na f inallzowanic robót. II 
1}"':'nCzasem IV3Zystkic 7.l\akl na 
niebie i ziemi nie wrOtll nlt>:6-
ł:1,I pomyłlnClQ . Inwestor pne­
:::naC%yl na kontynuowanie prac 
w roku biel. :!900 Iys. li. alp 
lIie ma wykona.wcy! Karygod­
ne .... pneciei nic stać nas na 
wyrzucanil' ipiienlc;dz)' w bloto, 
albo na formdne i<:h pne;pad­
Il.i~e. Czy nLe ma wyJkia z 
Im,puu' O ile nDm wiadomo -
do.kooC%ooie robót ł8'l.ylikaeyJ­
"yeh w dzielni<:y Zuanłe przy­
padnIe w uctzIale najprawdq)o­
tkJbnleJ zoqJOłowl pr:zemy'!iklego 
PO),1 I MPRB, Ale au1orylatyw­
ne decy:le w tej sprawie zapad­
n~ dopicto na plonar.nYnI po­
",edzenlu komill}1 do spnw '0, 
tlPodarki komuna lnej KMiP 
PZPR, w kt6.rym udział welmą 
m. In. pnzcdl;tawiclele Tarnow­
,Ili. ich Okn:gowych Zakladow 
Gnwwn!czych ! WoJow6dt.kicJ:o 
Zjednoczon!a PO~1. Plenum za­
~nnowane jest na trzaclą de­
Itad~ uerWCl1. Mie jmy nad~ejc:. 
Le w,niaski, które s ic: na nim 
j)O,ldeJmie. po:lwOI" uratować za· 
r.rOŻoną l ytuac:Je: . Naszych e:1.Y­
telnrkow po!Ituramy si~ po;n· 
rOO'mować o nowyeh decy;t;jneh. 

.,AI.GA" 

P l ." " O onI a . , . 
WYlasnla 

Maturzyści 
Zgodn ie z zapowiedzią I'ozpoczyoamy druk 

wisk tegorocznych absolwentóv,' przymyskich 
srednich . 

naz­
szkó l 

TECHNIKUM LĄCZNOSC I 

I rella 
n6\\"s ka . 

Haran , 
Uelcna 

Zo fia Bara­
Or)'liós.k a, 

Stanisław Buge ra, 8 1anls la-
wa Cacb, Marla Cap , Irena 
Czarna, l\ląrian Czcch. Anna 
Czubs ka, Danuta D"-rdzla k , 
Ualina Denn, Wanda Dmyt ­
nak , Stanis ława DugleUo, Ire­
na 01,.11 , Maria Dusza. Leoka­
dia V:&ledzlc, Lidia Fcjklel, 
Ue nryk Florcu.k, Stani,ława 

Goląb , Wiesława Gosztyła , 

Irena Grąz , Zofia Gnesl:ilk. 
Da nuta Grzr::slk. Aleksandra 
Gudz. Uenryk Ua lka, Zbig ­
niew lłolick i. Józd Uolow3Ct, 
K rYs t yn a lI nac, Marla Klwac­
ka, Kazimiera K oohanowicz, 
Marla Koc:ur, ~Iarla Kowa l­
ska, Genowefa Kozubek. Ku­
nas Aleksandra, Kulmlera 
l..acheik. Czeslawa Ma le(lka . 

Kr)·st y na MarklewlC%, Ale k ­
sandra Mle la, Janina Muzyka. 
l'cr csa Nieroda. I)anuta No­
wosad, Ma rla Pac, Dalluta Pa­
(lu la, T c r<:.!ia l>anklewiC%. Irena 
Pawluw.!ika , Edwa rd Pa wIuc­
ki , Krys t y na Pokrywka, Sta ­
nis ława Pulna,., Janilla Rem­
bln, Genowefa Roman, Danu ­
ta Ky:r.ik , l\1arlan Soohan, Ge­
nuwefa Soja. Janina Sołtys , 
Barbara Sos nowska, Stanisła­

wa S t rojek, Jadwiga Szcu­
dak. Jolanta S1.częsna, " 'au da 
S"l:ymańska, KalIImier a S nda­
łek. Genowera Tanecznik, Ge­
nowefa Us tups ka, Ka"l.imiera 
Wilk , Genowda WHusz, 1\lar­
ta Wojtuń , Krys t yna Wojto­
wlcz, Zona Wolan, Janina 
Wróbe l, Sabina Wybend.a, Ja­
nin:l Zych . 

• SLAOEM naszych 
notatek 

I..ASY ZATRUDNlĄ NOCNYC n STR020w 
W z\\'ią~~~ l artykuł~m , który ukaza l si~ w tygodnik u "Zycie 

Przemysk ie nr 8 z dnlil 21 II br. pt.: " Na łasce dzików·' - 0-
~r~g?wy Zarząd Lasów Państwowych w Przemyślu wyjainia, 
ze me J~s t dysponentem o mawianego ośrOdka i nie ma wpływu 
na rozmiar utn.ymy wanej w nim twierzyny i Ilości d okonyw a ­
nych odst rzałów. 
WY~Uldzone szkody są na IJieżąco i s ukcesywnie 5zaCowllne. 

zg?~nte z obowl~zuJącym w tym zakresie rozporządzeniem Rady 
MIO~tr6w z dOla 28 I 1960 r . o r n Inst rukeją ministra 1$lc­
twa I pn.etnysiu d rzewnel o 'l. dn. 27 VII 1060 r, W trakcie kon­
Iroli - w.zuk.resie Ilaeo\\"anla !SZkód n ic slwlcrdlono uchybień 
C~!I1Y za ~!emlOpJody są s tosowane w/g obowiązujących cen nl­
ltow oboWiąZKowych dostaw. konl r alttacyjnych. w'Zgl~dnie skup u 
wolnorynokowego w zaleiności od znkwaUflk owania upraw ro!­
nych w myśl wyżej przy Łoctonych przepisów. 
~prawa odgrodzenia pól od lasu, celem znbezpleC"Zenia przed 

zWierzyną. będzie rozpat r ywana w najbliższym okresie I uzalei­
niona od decyzji ezynników kompetentnych. Zatrudnieni zo­
staną ró wnle1 nocni stróże, k tór zy wypJaszac b(:dą zwierzynę 

z pój uprawnych, Jed nocześnie zarząd zauwaia, że st wierdzenie 
w artykule, te na Idy wszystko zrobl~, aby inter esy a. l. p. ni e 
kolidowały z interesami chłopów, nie jest 19odne ze -sto nem fak ­
tycznym, ponieważ a. l. p. nie prowad zi wlW ośrOdka. 

Dyrektor 
mI r ! n ź. FAmund Kos ins ki 

BUDYNEK HEZ TYNKOW 
W odpoy,,' jedzl na Inrormac:j~ w sprawie otynkowania budyn ­

k u p rzy ul. Kilińsklego nr 16 w Przemyślu. podlegającego admi ­
nistracj i t.f Z BM zaw iadamiamy, ie w tej s p rawie Zwracaliśmy 
się kilk alcrotnle do OOIM w Jarosławiu oraz do Prezydium r.mN 
w Przemyślu, 'które Jest dysponentem środków fin ansowych . 

Miejski Zarząd Budynków M ieszkal nych przejął budynek w 
adminislraeJe: bez 'Ze ...... nętr:tnyeh e lewac j i i nie jest upowainion)' 
do wykonania tych r O'b6t ze środków prze~aczonych na r emont,. 
kapitalne względnie bieżące. Ukończenie b udynku przez otynko­
wanie zenwę1r~ych klan w inno byc d okonane ze środków 10-
westycyjnfch P rezydium MRN w Przemyślu . 

Oyrektor _ Alfred Pollsn k 
NI E POM PRZEl\1YS L. LECZ POl\l MIE.JSCE prAST OWE 

Jak nas Infonnuje dyrekcja POM \V Przemyślu general nym 
wy'lwnawcą robót przy budowle gozoclągów w MałkO'Wleach l 
Dusowcach był FOM Miejsce Plaslowe. POM w Przemyślu. jako 
podwykonawca, /iiwoje zadania wykonał. 
Jcśll nalomiasl ch odzi o gromadc: Orl>' . roboty przer wano tam 

na s"kutC"k braku ś rodkÓW na koncie spO'lecznego komitetu· budo ­
wy. W b r . po wplynlędu gotówki roboty są kOntynuowane i 20-
s Łaną ukończone jut Wk r6tce. 

Za kOf()'Zj~ rur odpowillda społeczny komitet budowy gazocla­
gÓw. k1.ÓTy prace izolacyjne wykonywał we własnym zakresie 

NAPRAWILI 
Jarosłu'-''akie Przedsl~blorstwo Budowlane w JarO'Slawiu od­

powiadając na naszą notatk~ w spraw ie usterek w nowej szkole 
w Zadąbrowlu Informuje. te zostały one usunl~te w paździer­
niku ubiegłego r oku. J ak to sl~ jednaK. siało, te jesz.cze dwa 
miesiqce temu sKarŻJIi sl~ na n ie nauczyciele l kierownictwo 
szkoły - nie rozumiemy. v.: r.w lllU:U , Ilunymt pytania­

m i W sprawie lermlnu apolka · 
ntll ml"nowskl~o " polonl." 
pn:emył l _ .. RelOvla" II R1."­
Q/l-".. w)·In.an.onelo na nled'lelc: 
ił ,n.aJa br. n. lodzlnę 11. z;I­
,~d MKS " polonia" wyJałnla : 
J ~ncze DUed r07.'ry .... k.ml II 

r undy kl .. y J\. ObyJlwa pnemy_ 
lill' l .. I<I'Ibl usta1!l)' . t. .. Jetu Jed­
na "" dru)'n gr.c będlle .... ole_ 
Óllele w pnemyil'l do poludnla, 
10 druga dmtynll A kl.l)· roz­
!II.. yw.t będd .. me<:~ w goddnaNl 
""poludniowych. umowa b)'la 
PtU'$lrugana do ubl .. glej nled!.I .. -
II. Ponl .. wat. osIlItnIe mlslrWw, 
l:JI,lC spoikanie .. poleml. ·' rOl"­
,,1ala l. dr\lt~·n~ .,Pollonl·· Luha­
uow przed pOłudnl .. m. w nleóde­
j~ 28 n'alll br. wypadll ł o Jej IIlOO. 
nie z pornzumlenlem rozeltrat: ko­
Ie:lne spoikani.. po południu. co 
tu uCl:.vntUłm)'. Z porozumienia 
W'Jlllm.1 sl~ klub .. polnll". ktory 
"'lIIowolnlc wyl!.nacz)'1 termin 
lJWell<> spoikania r6wnle! na 10' 
.IIJny poJ>Qludnlow" . 

J ak <s ie: okazuje z dalszej c~ści wyjaśnienia, zbn po<:hopne 
wyc!ągnf;<lIśmy wnioski z rozrzuconych materiałów budowlany ch 
na terenie osiedla przy u l. Krasińskiego . Plac ten został prze­
kazany prledsi~biorSlWu pod budowf;< nowego blOkU : <>gródek 

Na zdjęciu. : pil"or~e z Odle wni Żeliwa . zabaw dla d zieci lx:dde tlokallzowany w innym mle)Scu. 

~s=--e-=R=-";;';''''''łI~l';'s-~~u~rz~ąd~~ 

Redakcja 
odpowiada 

.' r . Uop. Blren. TeJo rolluj u 
pocJzlękOWliI prasa me oglalWlo . 
Udzil:'ll:'Dle pomoc:y jt'lit oba­
włllłkiem zawodowym lekarz.a . 

• 
Dzi.lk . .... lue. Przemył\. W 

inte resujlll.cej W" , prawie na_ 
Jny zwrócić się o Inror macJe 
Ul) u,rZl!,du :zrzeszenia Ildal ko­
WiCUlw lub Wydziału Gospo­
!la rki Komunatnej. W calI:'] Pol­
$(;(' przyjęlI:' Jest budowa nie eti­

t "tyclnych domków l nItlIn na 
Il zlal kllch prac<l,wn,czych. 

SPORT 
ZPT w 

W s p arla k iad :r. ie, od­
bywającej III~ w lasnle w Za­

Ik ladach Przemys łu Ter enowego. 
bicnl.' udliał 240 osób. czyli 
niemal polowa ogólu pucowni­
ków. oc.zywikil' , jak zwykle w 
naszym sporcie, naJwit;:kllze za­
interesowanie budziła p[łkll nOŻ_ 
na. którcj rozgr!wki jut si~ 
l ak01:iczyly. Zwyclc:żyla w nleh 
druzyna Odlewni ZeHw. , zdo­
bywając tym samym puehllot 
pr:r.eehodni pozostający puez 0-
kres ostatnich dwu l.t w rę ­
kach Wytwórni Wag. Pi lkarze 
odlewni, jakO repretent.llcja 
przem)'skich ZPT. braH ud:r.i. ł 
w p61finalowych r ozr;rywkach 
ul6& Zakładow Przemysłu Te­
rcnowego na Itezblu wojew6dz­
kicm. Spotkali się w6wcu.s z 
S-k lasową drulYNl Zakladów 
Wikliniarsku _ K0S7.ykankich :r. 
Rudnika i prulr.1I w stosunku 
:l :1 Iw dogrywce w normalny m 
czasie wynik brzmiał 1: 11 

00 zakonczenia spurtaklady 
ZPT l)(lzosta.ly jeszcze rozll!r yw­
k i bridiowe i 4Uchowe. W łyc.h 
ost a tnich tytulu mist rza bron,,~ 
bl:t!:r.ie "-mil J a l! 11 s !. t Y n. 

,I . W. 

Gdzie "wspólnicy" chuligana? 
Kole.Jum K.rnO.AdmlnlslracyJne Prez)'dlum PRN" ukaralo o.slalnlo 

e:ml1a s u r ~ ts. Wojelech •. ur. I Xl lł4e r.l umleszklllc:go .... Duble<:' 
ku, l rZyWna w wy~kOłel 1500.z1 11 zam.illnll na 118 dni arł'S%tu za fl ępcze ­
A(>, K arli n.a pewno . Iustn.a, choC: motu dyskulowac. czy ~ ER nJlk. 
w «osunku do ezJowlekll nlern Jut popelnlllJ lIe"go wykrocz"nla eh,,· 
H':lIflSkle. 

CM t.k ltl o nobil 1:. Sur.r Będ.i!c w lianie nle.lrzetwym utalwlal swo­
Je polrzeb)' tl~otolll"ne w kla lc:e !lChOClO ..... 1tJ dubl«kleJ k ..... lłl rnl . C.:)'n 
.... I~e. lod"y nIJ"'I~kłZello potC:Plenla. Tylko, te wIdzim)' lu Jes~e&e Jfl\. 0"'0 wlnntlO, ktOry nIe Ir.f11 do koleIlum ... KOlO! N"le mUl imy wv­
Jałnloc _ Ipr . ..... Jest bOwiem, ct:Yat.I J.k kf)oosn.I·· ... Su ra byt poprrC'dnln 
.. ołclem owej kawiarni, kt6;ei' korylarz unlec:l)'k.t w nieJ wlasnlc pll 
do :"0 Slopnl., te nI" .... le<Illif Jut m .Ic: 11 nim drieJel Penonetn .... \ 

i al'Olotć \lzysk.nla dobrqo utarlfU przeslonlł. wldoc:znie obOwlillZU J~ee 
pr.tpl$y ... I klot Ita 10 (poza Sut1\) powin ie" O(!powl.ó.t:. 

' '''FORHACY JNY 
Sianu 

Cywilnego 
zanotował: 

Kin;, 

.. Ui\LT"K " 

.'10-7 - SWlaI g roZ)· p<"ol . (od I. I .) 

.-8 _ ,..bryb ",lamlert"lnych 
(plln) . II ng. (od I . III) 

W-U - Bohatefowie Telemac­
ku (p.n.) .OJ!. (od I . !4) 

.. aO;\l~" 

, _ Sabt1n.l USA (O(! I. Iłj , '_1 _ Weekend ... 'l.u)'dcont 
Ipan.J nan". (od l. Ił) 
.... _ Wyrok w Norymberdze 

US A (od I. II) 
iti _ Dwoorek cuerech dzll! .... ez'ł' 

WCi!.. lod I. LI) 
11 _ Sml"r~ w .mpUłce Ip .. n.) 

S RD (od I. 14) 

"OI. IJUPIA" 

5--T _ Amer)'Ju,n'kl 1(011. 
wSoP. (00 I. I') 

• - Cenllem. n '" Cocod}" 
rrlilll c. (od I . I ( ) 
I-II - Wielki .... yłtlC 

Us." ((HI I. llJ 

,. "'OS ~1 0S" 

'O.'" 

[PIl n t 

~ _ w~«óru ang. (od t. II) 
6-1 - O t)'ch paollch uwł'dz, 

100 L 16J 
8-1 _ Tyle w iernOŚCi n.. nI .. 

wc:t . lod I. 1ft) 
10 - M/! Ii enslwo .,. rou~dku 

1I''' n. J poJ.. lod I. IS) 
\I _ Bit ..... o AIl&!er WIOlk. lod 

I. III ) 

" GRA NICA'" 
11-7 - Ostalnle !'K>Lo ...... nle (plIn ,1 

USA (od I. U l 
__ - Wojna I pokoJ I se r_ 

(pan). r..sz. (od t. 14) 
11 _ Wojna I p<>I<ój II ser , (pan.1 

.adL od J, 14) 

PHOG IłAM TV I.WO'" 

U ..... ,p, Protl ra. m poda~y W'ł 
cusu moakL"wsklello . 

5 nerwu 
11.15 _ konce rt Hlt.dO"·)'. 11.011 

dz iennik TV. II .• _ prOIl..am 
fl'1.r7WknW)· dl. mlodzlMJr. L'.~ 

ZVCfE P RZEM YSKIE 

_ m~ pl iki nMOC) ZSFt U 
Włochy , 21.:15 _ lIud)'e la mIodZIe· 
~ow •. n. L ~ _ n'~1. pikI nolneJ 
Jugoslgwla - Anglii. 

, cnrwea 
11 ,0(1 _ dalennll( TV. IT..5Il -

" Smer .. kll" - 11U1J18.;yn przyrodni. 
U l' , 11.:ItI _ nowOliel filmowe. 
11.311 _ audycj.8 ih«ac:klI. 

7 UU"'C3 
15.43 _ prl)fl r.m d13 dl!..., J. 1'-" 

_ klUb kJnOft1ólnów. la. :III - au­
dycj" ro>J r}"wkOW. , 20.:10 - u t. ,e· 
la n~ołc:l . U.lI) - k.lej<klf;kop 
muz)'CIOy, II.U - .. ud)·cj.8 IIU~f"lr. 
k OI , :t.tS - I". tr ml" I. IU" 

• t :u ...... a 
11..OU _ film t.bul.rny, \4"' ­

.ł,l(I )"CJa młO<kletow. , 1$.. - f ilm 
fabula'" y " Uctec:lIta W mUamle'· 
Ił.Ot _ ltu(l)"CJa IIten~k .. . U.U -
prog .... m TOltr)"WkOW7. 11.'10 
m et'l: pUki not llt'J o p<.Ichgr p; .. ra· 

" . 
• eu~ .. 'c" 

~ .• _ dllt'nn lk". !\).aII _ . ud)'cJI 
przyrodn tcza. II.D/I - audy~ j Q dla 
mlodXJ.e'-Y. It.:IIO - proCta m dla 
ó211!r: 1. lS.!MI - ml l(1l"lyn TV 
"Zdrowte". 13.~ _ w kra inie 
117.tuk l. 13.:10 _ p/ogram woJlko­
w)' , lł . 311 - prOl( ram 5111)'ryc7.o)'. 
l ~.IU _ lIud)'t)a m\.!ynna. 1 ' . łO ­
Ulm tabularnr "Z3': ~3 rl>wll n ~ 
wJasna". 17.:10 - audye)" rcnn'\\'­
kowo. le.GO - tUm T V , ltI. :IO -
program łTlfOl maC:YJn l', 21 .30 -
rtlllrywkol'/)' prog,. n, mloo 7. l"to­w,. 

UROUZESII\ 
IIOIU""""" T kaUyk, ......... el p a-

rowlu. J lI nun ZlIbile ... icz, Mon; ' 
kil K~elmaflka, lłogd~ n Smotrye · 
Id, " .. n Pilen..! Kuln.ler:a K '61 , 
MII IIOn:l la .... o~IOD . Zd1i ~ l:aw 
/lIDIIer. gItbiel:. Wenzel . J eny 
ł.ombu, M., .... , :. TllrZ)'luk:o, o gie­
Ra RIIbnak, Monik:!. Oel., lI tle­
o... Hajd". Oorol.. ZLoll). Ja nwo. 
Kyczan, K.n)' n lot Ben, 1\1 .. . 11131 
Ga bUl tu:a. i" l:. WlUUI ..... lu. Ed­
ward I\ll1nl1k. Ed)'la SlI. w k:a. Sllł­
nu l .. w "'",imek, W"Claw ZimoB. 
n .. lina D)'I~kilew lCl!, An,,-"eJ TO, 
n'a .. e .... kl, J oan"a Lell'o, PioU 
",:.Jeb." Oamia" Olejarski, O .... l a 
Zi t l1r'u'tU., I\ndneJ MaI!, Jnll)' 
Iho,..e .. , .'\ 111111 surUłt", Piotr Ma ' 
Jor, Doro, .. G"Uh, ,1 .. Clwl"D Po­
I>Idy';.o ,..rytl}· ... ~ Sd bouklo. 
Ire,.,:I {1;neze ... ~k:I, M:l'łtO r1Ul.t.a 
t.)'D, Jloiena S:lJwl .. k. D DrOI l. 
end, Elt bif:lA (lud, J .. " PyrCIa. 
:ł'.nosl' 
J~ n (iudl _ I ~I li, \\' ,klori.:o. 

IIUr h!" I"" _ I .. t "I K UDU",,,, 
lIiIId)'. _ la l 11, 1\1."':' Swlt~ -
lal 1.5, 1I1 1"b a l Ouk" - l :a 11. "Ia­
ri .. MI. kur _ I ~ t P. fUn\:iuka 
(; ;.0 '1\1111:. - hU lC, lI13 rl .. Ku~z)''''' 
Ska I ~ I M. Ge<'lOWI' I. w Oloue ..... k 
_ la l 11. Ano:> SI. nko - lal rt. 
WI .. 4)·IIII W R)'backl _ lU ;B~ J6· 
~e r TureUk _ 1 .. 1 31. Jó~et ~3ku · 
h i n ~ _ Lal 12, J ~n Ol~eh _ 1:11 
.~, TekI.. KQ~iD I _ lal 81 . J~n 
gilu "I •• - I ~' n. 

PRACOW NICY POSZUKIWAN1 

K -OII/l. 30 M E;2:CZYZN I KAZDĄ LICZB E; KOBIET zatrudni na 
okres kampanii O\\'OCowo-warz.ywncJ 1968 r . Pr%emyska Wytwór­
nia Win w Pr~ślu. Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr Prlemy­
s kiej Wytwórni Win. 

K-012/J . 2 PRACOW NIKOW z p r aktyki!. na stanowisku zastf.:PCY 
magazyniera branży przemysiowej zatrudni Wo jew. Przeds . .. Ar­
ged·· H urtcwnla nr 2 w Przemyślu, ul. 1 Maja 45. Warunki pra­
c)' do omówienia na mie jscu . 

Su, l 
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ZYCłB P R ZEMYSK IE 

, 
SW/AT GROZY 

FUl!! "l en 2reOlil'QllJa'l y przez W itolda Lesiewiczo. oraz 
Ewę j Czeslalva PeteIskich okre§/all.lI jest miallem km)le· 
dli rJrO::II~ FOll/(lBtllc;:ne nowele Oscara Wilde'o - "Dttch 
:z ContervitLe" i " Zbrodnia lorda .4rtu:ro·' - OTOZ CoUinsn 
,.Pr2e ra.:i:liwe loie" ekranizowa no w ramach telewizujnej 
serii sieclelllnaSllt pólgoddnn),ICh filmów opaT/ud!. na utwa· 
TaCh XIX-wiecznych ktasuków literatury światowej. Jak­
kol wiek nie zawiedli <lktorzy. m . in . Łapiek!, Wollejko, 
Pawlik , Dzwcmkowski: j akkolwiek laclne sq ~d;ęciQ w ko­
lor.::e - jednak moit''Il!j/ się IItłdzić. gdlli film może naj­
wyżej i!raB'z uć dz ieCi, gd1/oy 2 kolei nie pewne fruwolnc 
.tren y ... dozwola 'le od lot H;. 
Opowieści o ro~~t.roju nerwowy lU ducha i ;:oTodllW 10rdl1. 

, 1rtu ra ut rzlllll(l'lle sCJ w lonie !loiwnej opowia.lki, 1'Oka­
za11e ;: przym rużeniem oka i przek ornllm u.łmiechem. T ro­
chę r!r('$Zczy lm .:1w)dziemy w lliesomowitlłm opOlOiar1aniJl 
Collilisa. 

"SWI IIT GROZY" WCI~O(hi 110, ekran kj,1Jl " Ba/tyk" 
KINOMAN 5 (·::erwca. 

XI Szybowcowe , 
Mistrzostwa Swiata 

\II maju lOOB roku 1'""zlll P o l­
ska wp.o ..... "d:dla dl, obIegu serie 
;maczkóW li oka zjI Xl Szybow"o­
wycll l'o1Jl>tnO'Stw SWlala W U'sz.. 
ni c. SpOrt szy bow('cowy cl .. s::ty 3JC 
w Polsce dutą popularnością. a 
!,ohcy sltybownlcy n otetq nd lllt 
do c.zolÓwkl .. wlatowej w lej kon_ 
kurencJI. OotycbcUls lóIl $Z]/b(>v.· ­
hlków pobklch zdobyto not .. od­
:IJla kl slIybowcowe z t. zen". djp_ 
menlaml (nn ogóln. lIoie ~OO na 
~atym "wIecie). a trzech fJ" I~l<ich 
Szybowników (Tadeusz Gora. N· 
lagla Mlljew,ka, Edward MakulII) 
podade najWybze odwa"zcnla 
lotnictwa s portowelt0 na ';'wiecle 
- Medal LJllen thalll. Uzyskane 
wynIki s.ą rezultatem nic tylko 
wybitnych umlejętnoict "porto­
wy~h polskich nybownlkt,..·. al" 

I nllj .... ~·tSll'J ' jAkQŚCI proje kto .... a . 
nych I kons\ruowanych w Polsce 
,~ybowc6w, k\.6rl' ",eszą sIl' zlI­
~l u'UIn~ s tawą w świecI" I s~ e ks­
twrtowane <lo I)Onlld ~ krlljOw. 

8 " ';3 9kl,,(lII (: sic b~d~ll' ~ 6 
~nAc~k;'w . na k lórych przedsla· 
wlol>e zostaną n:'lpopu]arnlcls~" 
mOdc le- pr"dukow:>nych w P olsce 
~~yb .... wCÓw: 

611 gr. _ zefir . ~ M. - Bodan. 
'.5O - Ja~k6Ika. 3.4Q - Mu~h}·. 
.. zł - Foka I 3.50 ód - Plr~t. 
Kopert~· p!erw,;zcgo dnia otlle­

gu 31emlllnwnne bed'l o kolLunoói. 
dnwy m kosownlkl<'m. Na repro­
<lukcJ' "m:I\, .. lane znacxkl. 

JERZ\' R02.KO 

Złote myśli 
Beaumarchais' a*) , t 

l-

'U , .. 
1.1 

l,* 
IA ZN IEcnCE S IĘ WJERZYC, ZE POCHODZĄ ONE Z XVII1w.) 

hipokryzjo obllcza;owo.łci posunięto jełt niema l tok daleko. 
jl: k rozluźnienie obyczajów. 

Di!isia} to, co nie j est warte powit'dzenia, podkłada się pod 
.fpie11J. 

Smleję się skwapliwie ze wszusUdeoo z. obaw/I. ab",n nie bl/! 
zmuszony plo/car. 

Wiatr. ktury gOlfi ~wieczkę. rozllieca p/clndel\.. 

Moin; CZlll!l{j n(lm dosuć dobrego, kied y nie eZl/niq nic 2leoo. 

CdU ktot jest biedakie m, i qdo $ię. oby byl bez wod. 
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W zachodniej cu:ści terenów 
miejskich, w dzielnicy Krzemie­
niec i przez tereny nalc±ące do 
Kruhela Małego płynie potok 
:.:wany "I{ruhelskim" , tworzą ,,)' 

I malowniczą dolinkę· 
'la ulicą Sanocką wzno­
góry i w okolicy Krze­

tworzy wyrai ne wzgórze. 
Jest to stoiek napływowy tego 
poloku, usypany kilka tysiący 
lat temu. kiedy to potok wyno, 
sil materi ał naniesiony przez 
San w okresie .:zlodowacenia. W 
górnej jego częsc i znajduje się 
dOlinka gór skiego potoku w 
kształcic litery .. V". Zbocza. tej 
doliny są nierówne. pOkryte 
przcz garby j wybrzu67.enia licz­
nych osuwisk. N a jednym ze 
zboczy odsłoniły się magle fli ­
szowe nicbieskawego kołoru. 
Rozmakają one pod wpływem 
WOdy i stają się przyczyną licz­
nych osuwi~k na tym tcrenie. W 
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KRZYŻÓWKA 
- Czy Ekscelencjo zna wielu pUlIÓW. k tórzy bll bllli (Jodni b ył 

lokojom i? 

w normol1ii uieskazite/ltega porzqdku nie/orma lne małżeństwo. 
'IliesprawiedHwlJ WI/rok. jawne pogwalcenie prawa sq to dlłsa­
tlanse. które tueba zawsze łagodzić doskonalIIm akordem brzęklI 
ciota. 

M edlfCuna j est sztukq, której zdobtłcze blyszczą w pelnym 
!iwielle słońca, ziemia .t aś skwapliWie prZ'ukrlfWd omlJ/ki. 

Smie}{1I y się , kto wie CZll .flOiat potrwa ;es;;:cZl! Irzy tygodnie! 

Piotr Augustyn de Beaumarchais _ Caron (1732-1799), komediopi­
h U h·ancuskJ. autor "Ołrullka SIm'ikki"o" i ,,\VNel0 Figara". 

POZlOlllO: !) Ja mam raej~, 7) 
w Tleezywl~oicl I" •• ale dn.ew 
lam ni .. ma. S) wygodne łMko 
śmigownicy, IG tytuł powszechnie 
znan"j p iosenki. i2) substancje 
zapacbOwe. 13) domena Wytw6r­
ni Wód G"~oWych w Przemył/u. 
15) mote byt elekły. siały lub 
gazowy. 18) element przedstawie­
nia, l i) owoc. lO) środek nasenny. 
21) mlly szczeniak Azor, U) po. 
dobno gre~k.i bóg wlatr6w. 23) 
jaszczurka. 24) mote- b}'(: gospo· 
darczy lub geografIczny. 2$) do 
kro::cenia. U) cele. drapacze 
chmur. IllbO I wyte!. 21) t"cz, z.) 
podobno lepsZ)' Sir t domu rut 
zły ple<, 31) gdyby nie Tellg3. 
nie pIsano by ty le o nim. 34) le­
e! kon ill: lecI. :u) autorka .. WI_ 
~hrOwy"h wzgóu". 36) Iy. lnll. 3'7) 
trawniki. 311) hUlrulnl2m prakly~z. 
"y. 

P IONOWO: 2) "'")'nlk IIprl'.edaty. 
3) jedno z r.ajw1eksl'.)'''h mlssl 

Japonii. 4) trzymal w rece $Zkol. 
ny globu~ w oryginate, '\ =" 
w USA. II mięsień IlIn ka. 9) 
wykWintna garluxbnlB. II) ant .... 
nlJn .tronnlezołcl. 14) JDagal'.)'n. 
wulkan. 15) wybltn)' poeta an­
gle]skl, prZYja ciel Byrona, 16) 
ro~kou.. dra turysty _ palacza 
polslelego wyJetdUj.ąCcgo do 
TurcJI. 17) slan. 24a) rower eme­
ryt, 27) m6głby slo:: pan nnuczy(: 
Ilp rzejmołcl. 30) 10warzysZ-ą Ul ' 
kOChanym w p arku. 32) budynek 
gospodarski, )3) o, jak ten CUlS 
\Ieleka . 

mot)' I : 
A. S. Przemyłl 

Ter",i" oad5yl l nia rozwiil,xau 
d wa t )'l!I:o<In;e od d aty okaD.ft;a 
.;e nUmerU. Praw idłowe n n:w;lt­
:unia we~mll udział ... 1011j)waniu 
nagr6d w ponaei bon6 .. · kSilltkO' 
wych . 

J.P. 

Nr 23 (3n 

górnym bj(!gu potoku rzuca sil! 
~ oczy ogromny zsuw, wcislc a­
ląCY Się w dolinq potok u. Jest to 
jedno z, największyCh osuwisk 
naszej okolicy. W okresach sil ­
nych deszczów wiosenn ych i let­
nich. zsuw jest aktywny. w górze 
obrywają się coraz to nowe zwa­
ły ziemi. Niedaleko jego czoła 
wpływa do doliny maleńki bocz­
ny potoczek, tworzący niewieUd 
wodospadzik. Przecina on 7.bocze 
doliny poloku Kruhelsltiego i 
powoduje ciągle cofanie się SWC) 
dolinki - mamy tu przykład no­
wo powstającej dolin y górskie j. 
Można tu spotkać głazy narzu­
towe - zbudowane z granitów 
i gnejsów skandynawskich, po­
zostawionych kilkaset tysiący 
lat temu przez lodowiec. 

W górnej części potoku wzno­
s i się urwisko - ślad po is tnie­
jącym t u niegdyś niewielkim ka­
mieniołomie wapieni jurajskich . 
W zboczach tego urwiska mote­
my s postrzec okrągłe wapienie. 
Są to tzw. "erraty ki" - "kamie­
nie błądzące" , oderwane od pod· 
loża. na któr ym tworzy ły się o .. 
sady fliszowe i przyniesione z 
fałdami karpackimi. 

W górnej części urwiska wi­
dać warstwę twl rów r zecznyc h 
_ ślad za.sypania dolin)' Sanu z 
okresu zlodowacenia. Gdy okolo 
milion lat temu pod wpływem 
znacznego ozięhienia k.limatu. 
nasuwał się na ziemie polskie 
lodowiec skandynawski, rzeki zo­
staly zatamowane i zmieniły 
swój bieg. San popły nął doliną 
Wiuru w sirOnę doliny Dniestru 
i osadził w swym korycie liczne 
iwiry. 

Na dolince pOloku moina sil! 
uczyć historii rozwo ju krajobrazu 
nas7.ej okolicy. stanowi ona jak­
by naturalne muzeum geo-. 
gratic7.nc i dlatego zasługuje no 
ochrone. W czasie wiosennych 
spacerów warto się zapoznać z 
jej pięknym krajobrazem. 

KRYSTYNA ANDRZEJCZYK 

żYCIE 
PRZEMYSKIE 

R edacuje Ie!lpil . Ad ru t eda k­
~JI: Pue rnyil, ot. Watyiisld tl'o 
15. Teldon, _ 2!-H I III -M. W.­
r llnkl preollme raty: kwarlalna 
- 1!6 zł. pólroelna _ S! tJ . rll' 
cu. _ 1.. II. P reoulDual. 
prlyjmuJ, PUPiK " Ruob" I 
placówki p ocltowe. Oll' loneoll 
- Biuro Reklam I OJłoueu w 
B2ulowle ul. Gn:lnw.ldl.k. ł! 
Orli utlęd, ptIOdowt. 

W yd. wc. _ W yd .... o1dwo 
Pruowe "Nowiny RIHsowlkle " 
RSW ,.prua" w Rseslowle , 'Ol, 
Zeeom. .. k1eco 5. Tel. dyrek t or 
wyd. 47-7S. ee.ntula !t-5I. " -51. 
Materiałów a le IBlD6wloo"dl 

redakeJ. nie ... r&H. 

Druk Rnn. ZaJd. Gr. ' . . t· 
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